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CZĘŚĆ URZĘDOWA

11. B iuletyn.
W ciągu nocy objawiły się u Jej ces. 

1 król. Wysokości Najdostojniejszej Arcy- 
księżny M a r y i  J ó z e f y  tylko lekkie przy­
padłości kurczowe. Nastąpił potem spokojny 
s®n i przyszedł apetyt. Gorączki nie ma 
Wcale.

Stan nowonarodzonego Arcyksięcia jest 
zadowaIający.

Persenbeug, dnia 24 sierpnia 1887 r., 
 ̂ godzina rano.

Profesor Gustaw B r a u n  m. p. 
radca dworu.
Dr. F i e d l e r  m. p. 

saski tajny radca medycyny.
Dr. Leopold Po es eh m. p. 

lekarz prymaryusz.

Obwieszczenie
c. k. Prezydyum Namiestnictwa z dnia 21 

sierpnia 1887 r., 1. 8.415/pr. którem się 
ogłasza rozporządzenie c. k. Ministerstwa 
sprawiedliwości względem przydzielenia gmi­
ny Hołyń do okręgu c. k. sądu powiatowego
w  W a l u s z n

wiatowego w Rożniatowie i sądu obwodo­
wego w Samborze wydzieloną i do okręgu 
sądu powiatowego w Kałuszu, względnie 
sądu obwodowego w Stanisławowie, przy­
dzieloną.

R ozp o rząd zen ie  to w c h o d z i  w życie 
z d n ie m  1 stycznia 1888 r.

P r  a ż a k  m. p.

C. k. Namiestnik 
Z a l e s k i .

Rozporządzenie
c> k. Ministerstwa sprawiedliwości z dnia 

lipca 1887 r., dotycząc e przydzielenia 
gminy Hołyń do okręgu sądu powiatowego 

w Kałuszu w Galicyi.
Na podstawie ustawy z dnia 11 czerwca

1868 roku nr. 59 dz. pr. P. i 26 kwietnia 
1878 r. nr. 62 dz. pr. P., zostaje gmina i 
°bszar dworski Hołyń z okręgu sądu po­

Z powodu szerzenia się zarazy , 
wej i racicowej u bydła i trzody ehlewnei 
w powiecie borszczowskim, oraz w wy­
konaniu przepisów §26 ustawy z dnia 29 lutego 
1880 r. i odnośnego rozporządzenia ministe- 
ryalnego z dnia 8 grudnia 1886 r Dz 
p. nr. 172, uznaje się powiat borszczow- 
ski za przestrzeń zapowietrzoną kraju i 
zabrania się odbywania targów na bydło i 
świnie w tym powiecie, nadto zabrania sie 
wyprowadzenia z tego powiatu bydła roo-a!  
tego, owiec, kóz i świń.

Co się podaje do powszechnej wiado­
mości.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 19 sierpnia 1887

Dodatek na aźio
do opłat ea jazdą i  frachty na austryacUch 

kolejach żelaznych.
Także począwszy od 1 września 1887 

r., aż do dalszego rozporządzenia, nie bedzie 
pobierany na kolejach żelaznych dodatek 
na aźw do opłat, w srebrze wyrażonych 

Wiedeń, 25 sierpnia 1887.

godnemu wspareia słuchaczowi; c. k. aka­
demii górniczej w Leoben jedno stypendyum 
w złocie z fundacyi Najw. Im. Franciszka 
Józefa o 800 zł. w złocie.

CZĘŚĆ IIEURZĘD OWA

Stypendya Monarsze.

Starający się o to stypendyum winni 
własnoręcznie napisane i do Jego Ces. i 
Król. Apostolskiej Mości wystosowane po­
dania, zaopatrzyó w następujące dowody 
kwalifikacyjne :

1) w metrykę lub wyciąg metrykalny;
2) wiarogodne poświadczenie ubóstwa 

z poszczególnieniem stanu, stosunków ma­
jątkowych i familijnych rodziców, a w râ  
zie sieroctwa, świadectwo władzy opiekuń­
czej o zasobności pupila;

8) świadectwo złożonego egzaminu ma 
turalnego, a jeżeli ubiegający się jest już 
słuchaczem akademii, odnośne świadectwo 
odbytych studyów; przyezem się nadmienia, 
że w równych zresztą warunkach otrzy­
mają pierwszeństwo ci kompetenci, którzy 
studya rozpoczynają dopiero a w szczegól­
ności ci, którzy z dobrym postępem ukoń­
czyli studya jurydyczne i na to dowody 
przedłożą.

W podaniach wymienió należy także, 
czy starający się posiadał już dotychczas 
jakie stypendyum lub wsparcie z kas pu­
blicznych. Podania winny byó wniesione 
najpóźniej do dnia 25 września 1887 do 
c. k. generalnej dyrekcyi Najwyż. fundu­
szów (K. h. General- Direction der A. h. 
Fonde, k. k. Hofburg) w Wiedniu.

Podania, wniesione później lub też 
niezaopatrzone należycie w dokumenta, nie 
będą uwzględnione.

Lwów, 2 6  sierpnia.

j R ów nocześnie z proklamacyą przez 
W początku najbliższego roku szkol- j rząd angielski lig i irlandzkiej za zwią  

nego 1887/8, nadane będzie ubogiemu a ’ zek niebezpieczny, zapowiedziano, że

rozprawa parlamentarna nad tym ak­
tem odbędzie s ię  w e czwartek. W czo­
raj zatem powinny się  były rozpocząć 
w Izbie gmin obrady, jak przewidy­
wano, burzliwe. Gabinet jednak, po­
mimo pewności, iż bez scen bardzo 
drażliwych się  nie obędzie, nie m ógł 
się już cofnąć; sceny bowiem takie 
powtórzą się  w  ciągu tej sesy i nie  
po raz pierwszy, ale przynajmniej na­
stąpi ulga w  stosunkach gabinetu  
względem stronnictw, na których się  
rząd "opiera. Od chw ili zarzucenia m y­
śli" autonomii irlandzkiej, znajduje się  
rząd ciągle jakby pom iędzy dwoma 
ogniami. Z jednej strony w iększość  
torysów dom aga się  surow ości w zglę­
dem Irlandyi, z drugiej zaś unioniści 
popierają wprawdzie rząd, o ile idzie 
o utrzymanie unii, ale przeciw ni są  
środkom skrajnym, a przynajmniej w  
zastosowaniu ich  żądają oględności. 
To samo dał do zrozum ienia Cham­
berlain w m owie swojej i tak samo 
pojął to gabinet, a nie inaczej inter­
pretują ten krok naw et dzienniki kon­
serwatywne. Gabinet zatem, ażeby za­
dowolić natarczyw ość torysów, w y ­
brał drogę pośrednią. Proklam ował 
ligę jako związek niebezpieczny, ale 
pozostaw ił uznaniu m iejscow ych w ładz  
irlandzkich zastosow anie całej suro­
w ości prawa tylko do tych gałęzi 
związku, któreby w pewnych okoli­
cach w ystąpić m ogły agresyw nie. Nie 
jest to bynajmniej tajem nicą —  mówi 
jeden z organów torysowskich, że l i­
beralni unioniści są  przeciwnikam i 
Wykonania noweli karnej. To przy­
czyna, dla. której rząd obrał znaną 
taktykę, ażeby nie dopuścić do sece-  
syi pewnej części unionistów liberal­
nych. Gdyby rząd był bez zastrzeżeń,

22)

O i B M C f f ł O F I
P O W IE ŚĆ  

Zygmunta Kaczkowskiego, 

V.
Towarzystwo Lwowskie,

(Ciąg dalszy.)
Terg0ifle-raz w‘ęc stał Olizar przed gospodą 

ie ; niecierpliwił się i mówił do sie- 
rugj . to lako je?... A  wtem przyszedł 
iego :Z?7 !erz, stanął o parę kroków od 
‘rcze zaczął ‘ciekawie patrzeó na
Ł̂ kień, ^ w,eszoną na karczmie. Ale ten 
l i gruhUaczeJ wyglądał. Był to chłop du- 
ezy cW n Jak 8h>ń. Twarz miał obrzękłą, 
ę Przystr»e ia,e jakby ospałe, wąsy i bro- 
włosy cj yźOQe według mody ówczesnej 

®ar°WaneetDlłe długie w kędziorach, wy- 
enczas Jajami. Pomady tej używano

irdz° w Polsce obicie ; nie była ona
tańcu i miała tę niedogodność, że

ów się Innej zawierusze podobnej ten
8 był a do dragleg'0 przylepił,
ttszę ke^a- zo śn ioną  dlatego, że najbo- 
i blask Zu ry trzymała w kupie i dawała
•ło taki/m ,acy * Przyjemny dla oka. 0 - 
iżdy 7 j  ej egantów wojskowych chodził
h kędzf bo nie trudno było się o
dostaw ?aczePie a wtedy czasem z tego 
z j jf. a . nietylko plama na sukni, ale nie- 
di on . t i rzeba za to zapłacić, bo
azcze ° ,8^ 0Je fryzury bardzo zazdrośni. 
Klich' W ^naśc ie  lat później Goetz von 
epiws ngen’ s*awny rycerz niemiecki, za- 
®i o ł^ i118 dworze swojego Margrabi haf- 

Dolfit Wysmarowane kędziory pewne- 
yi8Kieg° rycerz a, został pchnięty nożem 

> musiał się potem z nim bid o ■

obrazę honoru. Zresztą żołnierz ten miał 
na sobie piękny kaftan skórzany, hełmik 
błyszczący na głowie, miecz krótki u boku 
i widać było po nim na pierwszy rzut oka, 
że chociaż może nie bardzo wysokie stano­
wisko zajmuje pomiędzy rycerstwem, jednak
dba o swą powierzchność i swoją powagę. 
Człowiek ten nazywał się Frącek Ajchinger, 
był niemieckiego pochodzenia, ale rodem 
Lwowianin, z młodu sługiwał przez lat kil­
kanaście knechtem po dworach niemieckich, 
gdzie się zawsze odznaczał olbrzymią siłą
i spokojną odwagą, ale mimo to się nie do­
bił rycerstwa, teraz zaś, po śmierci swoje­
go starszego brata, wrócił do Lwowa i mia­
nowany jest starszym nad halabardnikami 
na niskim Zamku, a zarazem pierwszym 
heroldem zamkowym.

Obaczywszy Olizara, którego znał, po­
zdrowił go lekkiem skinieniem głowy, Oli­
zar zaś zbliżył się do niego, trącił go w ło­
kieć i rzekł, wskazując na tarczę Kergo- 
laja :

— Wystupcem, toydrubcem, wywedy 
tańczyk po nimećki.

Frącek go zrozumiał, chociaż po ru­
sku nie umiał, a mówił tylko łamanym ję ­
zykiem po polsku, ale widać, że propozy- 
cya mu się nie podobała, bo ruszył z lek­
ka głową na prawo i na lewo na znak od­
powiedzi. Wtedy Olizar uśmiechnął się drwią­
co i mruknął sobie pod nosem :

— Ne dla psa kowbasa.
Niemiec i to zrozumiał, bo spojrzał

na niego surowemi oczyma, ale Olizar się 
kłócić z nim nie chciał, jakoż zaraz zaczął 
go wypytywać po polsku, co to jest za ry­
cerz i jaki to jest obyczaj, żeby tak wszyst­
kich wyzywać w dzień biały i bez żadnego 
powodu. Więc Frącek się udobruchał i opo­
wiedział mu, co wiedział o tym obyczaju, 
dodając zarazem, że widział Kergolaja na 
Zamku i ma go za rycerza jak należy, z 
którym nie dobrzeby było wdawać się w bi­
twę. A Olizar na to :

— A przecieźby mu warto pokazać, 
że i na Rusi są rycerze, co się nie boją 
mieczów francuskich.

A wtedy nadeszły konie Kergolaja, 
które przeprowadzano za miastem, konie 
duże i doskonałe, ludzie ubrani dostatnio, 
Olizar im się przypatrzył i rzekł do Frącka :

— Wartoby się z nim spróbować, bo
byłoby co wziąć po nim.

Frącek i na to pokiwał głową a w tej 
chwili sam Kergolaj stanął na bramie, aby 
się koniom przypatrzeć. Frącek rzekł pół­
głosem :

— To on.
Olizar przypatrzył się mu i rzekł:
— Chłopek niebardzo wielki, jakby 

było szczęście, toby się go przecie prze­
mogło.

Ale znający się na tem daleko lepiej 
Frącek odpowiedział mu na to :

— Chłopek nie wielki, ale nabity. A po­
tem, taki rycerz o złotych ostrogach nie da 
się przemódz tak łatwo. Taki rycerz ma siłę 
w ręku , a przytem jest jako k o t: widzisz 
go przed sobą, uderzysz mieczem na niego, 
a cięcie pójdzie w powietrze, bo gdzieś go 
widział, tam go już niema, a za to z drugiej 
strony skoczy na ciebie i brzuch ci roz­
porze.

— Chyba że charakternik, bo i to by­
wa, — zauważał Olizar niby nie dowierza 
jąc, ale przecie się milczkiem przeżegnał.

Na to nadjechał Tigranes , bardzo pię­
knie z rycerska ubrany, na pięknym koniu 
kasztanowatym , a za nim sługa, także w 
stroju żołnierskim i na koniu dostatnim. 
Frąc, pokłoniwszy się, poszedł w swoją dro­
gę, a Olizar wysunął się naprzód i zawołał 
cokolwiek zdziwiony:

— Tigranes 1 a gdzie ty jedziesz? mo­
że do tego Francuza ?

i W "14' 1 d0 “ *“■ -  a ™ ™

— Właśnie po to jadę. ‘

— To chyba żartem.
  Zacznie się żartem, a jak się skoń­

czy to tylko Bogu wiadomo, — odpowie­
dział mu z junacka młodzieniec.

— A ty głupi> — zawoła! Olizar, — 
jeżeli się z nim bić będziesz na prawdę. On 
jeno raz machnie, a już będzie po tobie. Ja
obie dawno p o w i a d a m , żebyś ty zaniechał 

rycerstwa U ciebie dusza piękna, rycerska, 
r i f r .  masz tó c i  na Jotaierza. Tob., 
być popem, dzieci chrzcić a ludziom ślub 
dawaó ; tobie kropiłem  a 
jować. Słysz, Tigranes, ja tobie b ra t, toz 
mówię tobie jak brat, rycerzem w spokoju 
i ty być możesz, bo to i baba potrafi, ale 
kiedybyś ty chciał iść na wojnę....

Jednak Tigranesowi niezmiernie się 
nie podobały te braterskie przestrogi, odwra­
cał się niespokojnie od Olizara, a kiedy spo­
strzegł Kergolaja w bramie, ruszył ku nie­
mu, zostawiając mówcę samego na placu.

Olizar stał jeszcze chwilę przed karcz­
mą w wielkiem zamyśleniu, po chwili zaś 
zerwał się, jak gdyby powziął jakieś posta­
nowienie; lecz zamiast iść do miasta, wró­
cił do swojej gospody. Przyszedłszy tam, 
kazał zaraz wołać malarza, posłał go, aby 
obaezył tarczę Kergolaja, i kazał mu swój 
herb wymalować tak samo na tarczy takiej- 
że samej wielkości. W małą godzinę tarcza 
była gotowa : trzy lilije andegaweńskie bar­
dzo pięknie na niej się wydawały, nad nie­
mi hełm ze spuszczoną przyłbicą, nad heł­
mem korona a nad koroną trzy strusie pió­
ra, zgoła herb Kierdeja w całej swojej świet­
ności. Zaś jak tylko tarcza była gotowa 
choc jeszcze m okra, kazał ją przybić na 
bramie swojej gospody a Tymko Biłowus 
zastępując herolda, stanął na bramie, zatrą­
bił głośno trzy razy a potem obwołał wszem 
w obec i każdemu z osobna to samo, co 
Kergolaj kazał wywoływać swemu heroldo­
wi. Olizar, schowawszy się za skrzydło bra­
łby, sam podpowiadał Tymkowi, jak maje 
kłykaty. Na odgłos trąby i wołanie Tymka 
mnóstwo ludzi się zbiegło, gapiąc się na to



natychm iast, stłum ił ligę  narodową, to 
byłby prawdopodobnie w yw oła ł opozy- 
oyę unionistów. O twartość taka jest  
charakterystyczną,przedstaw ia bowiem  
i potwierdza w  ostatniej chw ili to, o czem  
dawno m ów iły  organa liberalne, a co 
starano s ię  ukryw ać przed św iatem  
w stronnictw ie konserw atyw nem . Jest  
to jaskraw y obraz sprzeczności co 
do środków pom iędzy torysam i a 
unionistam i. Z drugiej strony jest to 
oraz przyznanie fa k tu , że unioniści 
gotow i są zgodzić się  na w niesien ie  
autonom ii irlandzkiej, byle przytem  
w yn aleść środek nie zrywania unii 
państw ow ej z Irlandyą. Ku m yśli tej 
sk łania się  tak że , lubo sz c z u p ły , ale 
nader ruchliw y i złożony z ludzi 
zdolnych obóz m łodych torysów . W y­
jaśnienie tego stosunku jest o w iele  
w ażniejsze, niż ew entualne protesta, 
które będą podniesione w  ciągu  roz­
praw nad aktem proklam acyi w  par­
lam encie. B yć m oże, iż porozum ienie 
w  tej m ierze zdołałoby zapobiedz pe­
w nym  sm utnym  n astęp stw om , które 
przewidują jako nieuniknione, pod 
św ieżem  wrażeniem  i z powodu roz­
jątrzenia, które proklam acya w yw oła ­
ła. Ale żeby przyszło do jakiegokol­
wiek rezultatu, m usiałby rząd obecny 
zrobić m iejsce gabinetow i, złożonem u  
z unionistów  i torysów  m łodych, na 
których czele stoi Churchill. Tym cza­
sem  faktem jest, że nad podkopaniem  
obecnego gabinetu nie przestanie  
pracow ać G ladstone, i że agitacya  
lig i przenosi się  z Irlandyi do L on­
dynu. W ielu przytem  liberalnych  
członków  parlamentu angielskiego  
zapow iedziało przystąpienie sw oje do 
lig i, która zgrom adzenie swoje w alne  
zwołuje do Londynu, zakaz bow iem  
jej działalności nie śc iąga  się  do sa ­
mej Anglii. To przeniesien ie akcyi 
na grunt poniekąd neutralny, jest na  
rękę Gladstonowi, który, jak m niem a­
ją, będzie m ógł inne przyczyny w y- 
naleśó , ażeby w ycieczk i sw oje prze 
eiw  gabinetow i uczynić skuteeznem i 
i jak zaw sze, popularnem i.

widowisko, ale im więcej ich było, tem wię­
cej Olizar był zadowolony ze siebie i dum­
ny ze swego konceptu. Wyszedł i żyd go­
spodarz, zrazu przestraszony cokolwiek tym 
niesłychanym rumorem, i pytał Olizara, co- 
by to było ; Olizar mu opowiedział i dodał 
na końcu :

— Ja jego nie wyzywam, bo ja się 
tylko wtedy biję, kiedym zły na kogo, ale 
niech wie, że nam honor tak samo miły jak 
jemu.

Żyd bardzo chwalił jego mądrość i 
umiarkowanie i rzek ł:

— Nu, cały świat wie, że Wasza Mi­
łość pan honorowy.

Olizar palnął na to żyda płaską dło­
nią po plecach i przekrzywiwszy czapkę na 
bakier, poszedł na obiad do m iasta , mru­
cząc sobie pod nosem :

— Jak z nim stanę na placu, to mu­
si mi się wyprzysiądz, że nie charakternik, 
a jak się nie wyprzysięgnie.... hm.... to i 
tak się z nim zetnę. Ta szczo !

Tymczasem Kergolaj przyjmował Ti- 
granesa u siebie, pokazując mu wszystkie 
swe statki i wojenne przybory. Poczciwy 
ten chłopak gorąco pragnął zostać rycerzem, 
tak pełen był uwielbienia dla tego szlachet­
nego rzemiosła, tak mu się każdy rycerz 
wydawał czemsiś niedoścignionem dla nie­
go, tak wreszcie żywo, n iestety! czuł ni- 
skość a raczej, jak już naówczas mawiać za­
czynano, całą podłość swojego urodzenia, 
że obchodził się z Kergolajem jak z świę­
tym , patrzał na niego jak na obraz cu­
downy a każde jego słowo było dla nie­
go wyrokiem. Nigdy w swem życiu, cho­
ciaż widział tak wiele dworów rycerskich 
a nawet w nich mieszkał, nie zdołał posta­
wić się choćby z najmniejszym zagranicz­
nym rycerzem na równi — a teraz dano 
mu jest zbliżyć się do prawdziwego ryce­
rza di gran Grido o złotych ostrogach, do 
potomka Kergolajów, Lanckorońskich i Km - 
tów, do przyjaciela Królów i Xiążąt, i szczy­
cić się jego przyjaźnią i łaską.  ̂Próżne to 
dziecko nie posiadało się z radości.

I Kergolaj zrazu był z tego kontent:

(Z  obrad Anlciety Szkolnej),

(Dr. X .) Wczoraj ankieta szkolna po 
dwudniowych obradach przerwała swe pra­
ce. Na posiedzeniach wczorajszych, rannem 
i wieczornera, przeprowadzono w dalszym 
ciągu dyskusyę nad zasadami tytułu II, o 
płaeach nauczycieli szkół ludowych, tytułu 
III o karach dyscyplinarnych i tytułu IV 
o przenoszeniu w stan spoczynku i zaopa­
trywaniu wdów i sierót po nauezyczycielach, 
tudzież nad funduszem centralnym. Naj­
ważniejsze uchwały powzięte w tych przed­
miotach streszczamy tylko o tyle, o ile ró­
żnią się od znanego wniosku referenta hr. 
St. Badeniego. Płace nauczycieli szkół fi­
lialnych, tudzież nauczycieli młodszych po­
stanowiono zatrzymać według dotychczaso­
wej skali t. j. 250 zł. dla pierwszych a 
200 zł. dla drugich. Zatrzymano nadto 
istniejącą obecnie kategoryę płac dla szkół 
ludowych w gminach wiejskich , których 
liczba mieszkańców wyższą jest od 2.000 
według obecnego wymiaru 400 zł. (w pro­
jekcie referenta tej kategoryi nie było). W 
szkołach wydziałowych zatrzymano płace 
według dziś obowiązujących przepisów, u- 
chwalono jedynie podnieść dodatek za kie­
rownictwo do 200 zł. a to bez względu na 
to, czy szkoła wydziałowa połączoną jest ze 
szkołą pospolitą, czy nie. Gdyby w skutek 
nowej ustawy albo w skutek rewizyi kate­
goryi płac, nauczyciel jaki miał zostać w 
swych poborach uszczuplonym, natenczas 
pozostawia mu się jego dawniejszy dochód 
wyrównywający tę różnicę jako dodatek ad 
personam. Dodatki za kierownictwo pozo­
stają zresztą niezmienione (według art. 
XIII ust. z r. 1878)

Sprawa utworzenia etatowych posad 
katechetów w tych miejscowościach, w któ­
rych jest kilka szkół, podjęta przez prof. 
Bobrzyńskiego i broniona przez ks. biskupa 
Soleckiego, została rozstrzygniętą w myśl 
wniosku referenta i poprawki rektora dr. 
Czerkawskiego w ten sposób, że ma być 
przestrzegany system remuneracyi za udzie­
lanie nauki re lig i: w szkołach wydziałowych 
200—350 zł.; w szkołach pospolitych 100 
do 240 zł.; wszelako wolno będzie krajowej 
Radzie szkolnej, gdzie tego zachodzi po­
trzeba i gdzie gmina tego żąda, utworzyć 
posadę etatową katechety. Za zastępstwo 
dyrektora lub nauczyciela kierującego, któ­
re trwa dłużej niż 3 miesiące, przyznano 
wynagrodzenie w wysokości, odpowiadają­
cej dodatkowi za kierownictwo. Nadto za 
każdą godzinę ponad 30 tygodniowo udzie- 
laną/przyznano 7s prc. płacy wynagrodze­
nia. Każdemu nauczycielowi, kierującemu lub 
samoistnemu w gminach wiejskich, przy-

kto wie jak sobie zamierzał to uwielbienie 
wyzyskać. Jednak niebawem doznał pewne­
go rozczarowania. Tigranes bowiem przyje­
chał do niego, aby mu pokazać co umie. 
Owóż zaledwie wzięli miecze do ręk i, do­
świadczony szermierz dostrzegł natychmiast, 
że ów tak gorący kandydat na rycerza zna 
wprawdzie sztukę szermierską, ale nie ma 
ani oka, ani przytomności umysłu, ani na­
wet dość siły fizycznej, ażeby mógł choćby 
nawet partaczowi dotrzymać. Po tej próbie 
wyszli w dziedziniec, znajdujący się z tyła 
za karczmą, tam Tigranes wsiadł na koń i 
wziął kopiję do ręki, Kergolaj kazał mu zło­
żyć kopiję wpół głowy końskiej i skruszyć 
ją o stertę siana, stojącą w rogu dziedziń­
ca ; ale tu nastąpiła jeszcze daleko gorsza 
dekonfitura: Tigranes nie umiał przykleić 
się do kulbaki, nie umiał się zlać w jedną 
całość ze swoim koniem, nie umiał nawet 
kopii dotrzymać w ręku, koń wzdrachnął 
się pod nim a kopija poleciała, gdzie się 
jej podobało. Kergolaj klasnął w obydwie 
ręce i spuścił głowę ku ziemi a kiedy Ti­
granes, zsiadłszy z kulbaki , wracał z nim 
do gospody, rzekł grzecznie do niego:

— Trzeba się jeszcze uczyć cokolwiek.
Kiedy znowu zasiedli w izbie, Tigra­

nes miał prawie łzy w oczach, bo czuł to 
boleśnie, że mu się popis nie udał. Uspra­
wiedliwiał się zatem , że miał noc niespo­
kojną i dzisiaj nie jest w swym sosie. Opo­
wiadał mu potem, że kupił wieś tylko dla­
tego, aby się tam mógł spokojnie przygoto­
wywać do rycerskiego zawodu, że tam ma
kilkadziesiąt koni i dużo żołnierzy, że tyl­
ko czeka niecierpliwie, ażeby fyojna wybu­
chła, gdzieby się mógł pokazać. Kergolaj, 
widząc przed sobą człowieka słabego ciała, 
ale stanowczej woli, zrobił na to tylko tę 
uwagę :

— Ale jeżeli pójdziesz na wojnę, to 
podjedź pod jaką starą Chorągiew, której 
doświadczony rotmistrz przywodzi, odpra­
wiwszy zaś pod jego bokiem jedną wojnę i 
drugą, z czasem się wprawisz i zahartujesz 
ciało, co bardzo ważną jest rzeczą.

Ale Tigranes się na to prawie obu­
rzył :

znano 1 do 2 morgów gruntu, który gmina 
lub obszar dworski wyznaezy. Natomiast 
skreślono wszelkie ograniczenia, jakie w tej 
mierze w projekcie referenta były zawarte.

W rozdziale o karach dyscyplinarnych 
uznano jako 1-szy stopień kary naganę, 
jako 2-gi odjęcie dodatku 5-letniego, jako 
3-ci odjęcie kierownictwa lub przeniesienie 
na inną posadę, jako 4-ty przymusowe prze­
niesienie w chwilowy lub stały stan spo­
czynku, jako 5-ty utratę posady z pozosta­
wieniem prawa ubiegania się o inną posa­
dę, jako 6-ty wydalenie z publicznego za­
wodu nauczycielskiego. Przyczem postano­
wiono, że wszystkie te kary mogą być za­
stosowane jedynie na podstawie śledztwa 
dyscyplinarnego.

W rozdziale o przenoszeniu w stan 
spoczynku poczyniono tylko niektóre zmiany. 
I tak: odprawę wyznaczono w wysokości 
półtorarocznej płacy (nie emerytury we­
dług wniosku referenta). Uchwalono nadto, 
iż „każdy nauczyciel ludowy, który w cza­
sie służby oślepł lub stracił zmysły, tudzież 
każdy, który w skutek i z powodu wyko­
nania obowiązków nauczycielskich stał się 
niezdolnym do dalszej służby, otrzyma I0/35 
emerytury, chociażby nawet 10 lat służby 
nie miał." Zniesiono wreszcie ograniczenia, 
które czyniły zależnem wypłacanie kwarta­
łu pozgonnego.

Go do zarządu funduszem emerytal­
nym uchwalono: Rada szkolna krajowa 
przedłoży co roku szczegółowe zamknięcia 
rachunków funduszu emerytalnego wraz z 
objaśnieniami Wydziałowi krajowemu, który 
je sprawdzi i wraz ze swemi uwagami wniesie 
do sejmu celem uzyskania absolutoryum.

Nadto powzięto uchwałę, iż obowiązek 
płacenia do funduszu emerytalnego po la­
tach 35 służby ustaje i wreszcie, że emery­
tura wypłacaną być winna w miesięcznych 
ratach z góry.

Tym sposobem wyczerpano w zupeł­
ności przedmiot obrad po dwudniowej mo­
zolnej debacie.

(Krajowa Konferencya nauczycielska).
(.L) Wczoraj, przed południem, odbyło 

się trzecie z rzędu plenarne posiedzenie, na 
którem przedewszystkiem toczyła się oży­
wiona, kilka godzin trwająca dyskusya nad 
referatem sekcyi V, przedstawionym przez 
p. H o w o r k ę  a zawierającym odpowiedź 
na pytania: Co jest powodem małej frek-
wencyi uczniów w wyższych klasach szkół 
ludowych i jakich należałoby użyó środków, 
ażeby się ta frekweneya wzmogła? Tak 
sekcya V, jako też liczni mówcy starali się 
dać wyczerpującą odpowiedź na te pytania 
i przedstawili najpierw, że przyczyny małej 
frekwencyi dzieci w szkołach ludowych szu­
kać należy w ogólnem zobojętnieniu społe­
czeństwa, a nawet sfer intelegentnych, dla

sprawy oświaty; w zwyezaju ludności wiej­
skiej i małomiejskiej używania dzieci W 
wieku szkolnym do prac domowych i za­
robku; w zniechęceniu rodziców, którzy nie 
widzą żadnych dodatnich, zwłaszcza prak­
tycznych rezultatów z nauki; dalej szukać 
należy tych powodów w powszechnem ubó­
stwie i niewłaściwem postępowaniu miej­
scowych rad szkolnych. Sekcya V, a na­
stępnie liczni mówcy podali dalej najróżno­
rodniejsze środki, które mają zaradzić złe­
mu. Z długiego szeregu wygłoszonych po­
glądów i wniosków przytaczamy tylko te, które 
konferencya zamieniła w uchwałę; a więc 
środkami, jakie mają wpłynąć na powięk­
szenie frekwencyi mają być: dawanie zapo­
móg w formie pieniężnej, albo w odzieży 
i t. p. dziatwie ubogich rodziców; nakłada­
nie grzywien za nieposyłanie dzieci do 
szkoły; grzywny te, w myśl uchwał zapad­
łych na tegorocznym Zjeździe Towarzystwa 
pedagogicznego w Stanisławowie, mają wpły­
wać do kasy miejscowych rad szkolnych i 
mają być obracane na sprawienie odzieży i 
przyrządów naukowych dla dziatwy ubogich 
rodziców; zarządzenie, ażeby dzieci, które 
nie ukończyły 6-letniej obowiązkowej nauki, 
nie były przyjmowane do nauki rzemiosła 
i t. p ; liczba godzin, w których odbywa 
się nauka w klasach wyższych, powinna 
być zmniejszoną a sama nauka powinna 
odbywać się, stosownie do pory roku, w ta­
kich godzinach dnia, w których starsza 
wiekiem dziatwa nie ma już zajęcia przy 
gospodarstwie domowem ; należałoby także 
zniżyć ceny książek dla klas wyższych a 
treść tych książek powinna być zastosowaną 
do praktycznych potrzeb ludności wiejskiej; 
wreszcie w gminach, posiadających liczną 
dziatwę garnącą się do nauki, należałoby 
nauczycielom dodawać sił pomocniczych, 
albowiem nauczyciel, przeciążony pracą nie 
jest w stanie wykładać dobrze, zły zaś wy­
kład zniechęca dziatwę do nauki. Wszyst­
kie te środki zaradcze zostaną oddana kra­
jowej Radzie szkolnej pod rozwagę i dla po­
czynienia stosownych kroków do ewentual­
nego wprowadzenia ich w życie.

Nastąpił referat p. Ligęzy, który w 
imieniu sekcyi IV przedłożył następujące 
wnioski, tyczące się uregulowania stosunku 
szkół filialnych do szkół etatowych:

Rada szkolna krajowa zechce wpłynąć 
na zmianę obecnie obowiązującej ustawy w 
następującym kierunku :

1) Dotychczasowa nazwa „szkoła fi­
lialna", znosi się zupełnie.

2) Tak szkoły z płacą n a u c z y c ie la  250 
złr., jakoteż s z k o ły  z płacą nauczyciela 301 
złr., otrzymują jedną i tę  samą n a z w ę  „Szko­
ły ludowe11.

3) W obec tych samych obowiązków 
i tego samego planu lekcyjnego, nauczycie­
le szkół ludowych z płacą 250 złr. jako sa­
modzielni, w duchu ustawy jednakowych u- 
żywają praw z nauczycielami szkół ludo-

— Ja pod cudzą komendę ? — zawo­
łał , — za nic w świecie. Jak będzie woj­
na, ja  własną wysztyftuję chorągiew i sam 
nią będę dowodził.

— Bywają wojny, w których giną całe 
Chorągwie, — zauważał Kergolaj.

A na to Tigranes z zadziwiającą 
energiją :

Wolę zginąć, niżeli być kupcem.
Kto inny byłby się tem może głęboko 

zasmucił, ho smutno jest widzieć człowieka, 
któryby mógł być pożytecznym członkiem i  

społeczeństwa w wielu innych zawodach a 1 
chwyta się właśnie takiego rzemiosła, do 
którego nie jest stworzony. Od stworzenia 
świata próżność i nieznajomość siebie sa­
mego ubezwładnia daleko więcej sił poży­
tecznych a nawet ofiar pochłania, niżeli się 
to zazwyczaj przypuszcza, i było to po 
wszystkie wieki smutną wadą ludzkości. Ale 
Kergolaj nie lubiał się smucić, więc ude­
rzył Tigranesa po ramieniu i rz e k ł:

— Chwalę twój ferwor młodzieńczy 
a na to wszystko powiem ci tylko, że tak 
w życiu, jak na wojnie, więcej wart łut 
szczęścia, niżeli cały kamień rozumu.

Tigranes się temi słowami tak ura­
dował, że omal mu się nie rzucił w ramio­
na, ale w tej chwili dał się słyszeć odgłos 
trąby na placu publicznym. Kergolaj posłał 
zaraz swego wyrostka, aby obaczył, co jest. 
Po chwili wyrostek wrócił i opowiedział, 
dodając: że pan Ostali Olizar Kierdejowicz, 
rycerz andegaweński, ogłasza, że ktoby się 
chciał z nim bić, temu gotów usłużyć. Ker- 
golaja wiadomość ta bardzo zaciekawiła, ja­
koż prędko zapytał:

— Kto to jest taki? czy znasz go?
Ale Tigranes śmiał się jak dziecko i

bił się rękami po obydwóch kolanach, po­
tem zaś mu powiedział:

— Ot g łupi! widział twoją tarczę na 
bramie, więc zaraz swoją wystawił na swo­
jej gospodzie.

Dopiero wtedy się rzecz wyjaśniła. 
Ale Kergolaj rzekł poważnie:

— Dobrzeby mi było, zostawić tutaj 
jaki znak po sobie, ale ja jego wyzywać

nie będę, bo nie chcę, aby powiedziano, 
żem tu przyjechał, aby ludzi napadać.

Zaczem wsiedli na konie i pojechali 
za Olizarem do miasta, lecz kiedy Olizar 
swoim zwyczajem poszedł do Bazaru, oni 
pojechali do starego Kijasa. Zaś obydwie 
gospody zostały, warcząc z boku swemi tar­
czami na siebie, jak dwa psy, które przy­
siadły do ziemi i warczą, nim się rzucą na 
siebie, czasem ażeby się pogryźć a czasem 
tylko, aby się potłumić ze sobą.

Od tego dnia Kergolaj bywał prawie 
codziennie w domu Kijasa i tam przepę­
dzał swoje wieczory. Formoza nadzwyczaj 
żywo go zajmowała. Był dla niej niezmier­
nie grzecznym, czasami nawet natrętnym. O- 
świadczył jej swoją miłość bez granic, uży­
wając do tego zaklęć napuszystych a często 
nawet wcale dziwacznych, jak to było wów­
czas zwyczajem. Grywał jej na hiszpańskiej 
gitarze i śpiewał pieśni w prowansalskim 
języku o obowiązkach rycerzy :

A l en caussar premier,
E t al fugir dernier.
Car tot aiso cove,
A  drut c’amor mantę.

Niebawem zdjął łańcuch ze szyi i od­
piął kokardę Jagienki, dając jej tem do 
zrozumienia, że miłość swoją na nią prze­
niósł. Składał jej przytem częstokroć naj' 
dziwaczniejsze dowody swego uwielbienia- 
jakiemi ówcześni rycerze głównie wojowali; 
tak jednego dnia, który razem s p ę d z i l i ' 
przysiągł jej, że na jej cześć przez cA) 
dzień nie weźmie do ust ani kęsa strawf 
ani żadnego płynu; innym razem, że będz1 
stał na jednej nodze przez całą godzinę> * 
wreszcie, że będzie czuwał przez całą d0 ■ 
na bruku pod jej oknyma, a rano zagrają 
pieśń na g itarze ... i zawsze wszystkie# 
dotrzymał. Tak postępując, chciał ją i wsz)’® .- 
kich przekonać o swojej idealnej dla 
miłości.... i byli tacy, co temu wierzyli- .

(Ciąg dalszy nastąpi.)



'jrych z płacą 300 złr. a stosunek zależno- j wych. Z danych bowiem wyjaśnień wypły-
sci pierwszych od drugich , jeżeli takowy i wało, że w wielu miejscowościach niepodo- gdzie rzeezvwiśoi'o istniał innotnlo „„j.-:- li . j w  im uiugitu , jeseii ranowy wało, że w wielu miejscowościach niepodo
gdzie rzeczywiście is tn ia ł, zupełnie ustaje, bna przystąpić do budowy szkoły z powo-

4) Szkoły ludowe z płacą 250 złr., do- du , iż we wsi nikt nie chce dobrowolnie
tąd filialnemi zwane, toleruje się jako ma- odstąpić gruntu pod tę budowę.
luni necessarium tylko do czasu pewnego, 
dopóki nie będzie funduszu do uzupełnienia 
płacy nauczycieli do wysokości 300 złr

5) Nie należy kreować odtąd nowj^u 
szkół ludowych z płacą nauczycielską 250 
złr. jako zupełnie nieznanych w innych kra­
jach koronnych , lecz należy dążyć do sto­
pniowego przekształcenia istniejących szkół 
ludowych z płacą nauczyciela 250 złr. na 
szkoły ludowe z płacą 300 złr.

b) Szkoły ludowe samoistne nie nale 
leży obsadzać nauczycielami przed odby

Z Petersburga.
(Drobne wiadomości.)

weterynaryi winien się zgłosić w powyższym
terminie do kancelaryi Dyrekcyi pod I. 466%

Vnl Cnrr i  . ' P^J ulicy Kochanowskiego (na Rurach), od 10
dor w Petersburgu S /a td rb  ambasa- do 12 przed południem i przedłożyć: 1) świa-
swój wyjazd do Krymu 7ń ,’ ^ strzymał dectwo udowadniające, że ukończył z dobrym
szło knmnlikacyp w względu na za- postępem VI klasę gimnazyalną lub VI klasę

uauir^cien ao wysoKosci ouu z<r. i Ambasador włoski, hr. Grenni bu.^ ars >̂ej* szkoły realnej, albo też pełny kurs nauk w śre-
5) Nie należy kreować odtąd nowych I S p T ?  A W Y  7  A tlT ?  A l\T T P 7 1 V n r url°P w tych dniach " pP > wyjeżdza na dniej szkole agronomicznej; 2) metrykę urodze-
ludowych z płacą nauczycielska 250 & -F-tlA V V  I  4 A l l _ K , A i \ ™  w - T  ,  nia ^wodniającą ze ma przynajmniej lat 17

W il.W iest. donosi, że generał-o-nher wieku, a nie przekroczył 26 roku życia. Ci,
nator wileński, Kochanow, zwróciwszy nwa" którzy mają więcej aniżeli 26 lat, mogą być
gę na opłakany stan Niemna Pod w /o d / przyj«ci dc Szk°fy weterynaryi, jeżeli wykażą
dem komunikacyjnym, przyrzekł ż dowodami, iż bez przerwy oddawali się naukomRn nnn rnlali r» J   t ".yicOIltlC I . _ --„l  • • >

Książę Ferdynand Koburg 
w Bułgaryi. lub zajęciom naukowym, mianowicie nauce a-DrżeDrnwndtonif fundu®zów ^'em skm ^ na lub zajęciom mianowicie nauce a-

Z Petersburga czynią bezustannie za- glacych robóf^ o fi£ yMjmni,ej’ bardziej na- g^om ii. Dyplomowani lekarze i chirurgowie
legi celem nakłonienia W. Porty, aby na- fych punktów rzeki ^  " regu,0Wania niektó- mô  byc yi«cl na 2"ye*ąjnyeh słuchaczów
yp.hmia.st wysłała do bofii nadzwyM air.^^ J 1>,,emna. z prawem ukończenia całkowitego kursu nauk

- j  v w o u « U t t p  u w u i y z i j  v ł v i u n u i  U U U ^ y  -  I  C t J I K l U  u c m a u i i i u i ł i u i  » » ,  X  O l b J t j  i l O J  U H , -

ciem praktyki przy szkołach więeej-klaso- tychmiast wysłała do Sofii nadzwyczajnegoWjcli.  •  1 • A IT T

Wobec tego, że właściwie mamy dwo
j2 i * _ i —  jl~ : ~-± — l— — -•% i •

tycnmiasc wysraia uu oum naazwyczaineeo I ~ ------ —*• —

asa w r*«£rzs£
towi rossyjskiemu w Konstantynopolu ii 
rząd turecki świadom następstw, jakie mo­
głyby wyniknąć z takiego zarządzenia, nie
może uczynić zadość życzeniu Rossyi. Co

Nadzór jest dwojakiej natury: p e i się tyczy rokowań pomiędzy Mocarstwami 
^gogiczno-dydaktycznej i administracyjnej, j to> Jak donoszą z iednia, rokowania ni ej  .. Kijcwlanin donosi, że szla»ni I ukowego. winni, oprócz przedstawienia wv’’ei
w ------------------------   o„ ,„  \ m i v  mszczę po za granice nierwsze™ H  Połtawskiej wystąpiła z g»ber- Ł k a n y c h  dokumentów, na Żąda7e L I S

■, dozwalam™™ R7]a„hn;„ pra-1 udowodnić wiarogodnem świadectwem, jakie by-

. . wguj Ul/ łiii»kjvi łf iv U VY U“ V'J7*—p , v ‘ 1 j, , ~v voi»ij

jakie szkoły filialne to jest, szkoły istotnie bierni pozwolenie odprawiania mszy I w  ‘ aa wykłady pojedynczych przedmiotów, jako słu-
fihalne, i takie filialne które mogłyby być basza w ormiańskim. Bogaci Ormianie J?ZJ chacze nadzwyczajni, winni się zgłosić w celu
etatowymi, gdyby fundusze na to pozwala- towi r0Sbf .sk,'^“ dAm ’ wznieść kościół w TyflisjP L ? :fiaru^  SI? otrzymania na to pozwolenia do Dyrekcyi, jako­
by, należałoby w tych szkołach filialnych rz4d turecki s A -W przychylono się do ich prośhv ^ tyIk° też do profesorów odnośnych przedmiotów. Kan-
stosunek do szkoły etatowej określić pod gfybj T  "powadzić duchowń^h^^ ° X n d/daci, W y  w ubiegłym roku szkolnym nie
względem nadzoru w sposob następujący: może uczynić zadoSAn̂ [ pc? ^ luMRossyi* c .° rystów w Wenecyi Mechita- uL szczaIi do żadnego publicznego zakładu na-

Nadzór jest dwojakiej natury: pe- Się tyczy rok%wf  - ^ ° ears‘Wa“ 1> winni, onrócz „ rz e H ^ n .- .

cielowi
c z >' P o d  c, .
względami. Szkoły zaś odległe nad 3 kilo­
metry, winny, jak dotąd, pozostać szkołami 
samoistnemi. Co do sposobu wykonywania 
tego nadzoru, mają obowiązywać paragrafy 
tytułu VI regulaminu dla szkół ludowych.

Przewodniczący, pan B a r a n o w s k i ,  
nadmienił, że nad całym szeregiem po­
wziętych wniosków konferencya obradować 
nie może i nie może tych wniosków zamie­
niać w uchwałę, albowiem dążą one do 
zmiany obowiązujących ustaw, a do tego 
konferencya nie ma kompetencyi. Należy 
więc życzeniom, zawartym w powyższych 
wnioskach, nadać tylko inną formę, a mia­
nowicie: Konferencya objawia życzenie, 
ażeby: a) Krajowa Rada szkolna udała się 
do Sejmu z prośbą o usunięcie zawartej 
w artykule VII ustawy z 2 maja 1883, za­
wisłości szkół filialnych od kierownictwa 
^njbliższej szkoły etatowej, co już w prak- 
e?ce weszło istotnie w życie: b) o usunię- 
towaÓŻnicy m'?dzy szkołą filialną a etato- 
^ndow * °i da^enie > a^eby wszystkie szkoły 
w i e by}y szkołami etatowemi; c) ze 

6 ędu na ustęp c) artykułu VI, usta- 
J z d. 2 lutego 1885, udać się do krajo­

wej Rady szkolnej, ażeby istniejące w myśl 
‘ego artykułu „tymczasowo" szkoły filialne 
zostały zamienione na>zkoły etatowe.

Życzenia te, ujęte w formę propono-

S U a c y l  PS“  Bar“ «*sl‘« 6o, P - W *
Z kolei

ło ich zachowanie się w cz,sie po ukończeniu 
nauk szkolnych. Do zapisu w ciągu oznaczone- 

u zgłosić się winni także słuchacze

tych wspomy^ gauiuetow w snm i _____________________________  zasa zie złożonego egzaminu
są co “Hjinniąj przedwczesne. Rokowania f°  zresztf  d a j r s i ę ^ u S ^  ^ d o w ^ j;,^  f  ' którz^? pTigną Tmalia"8 ^ 7 ’
pomiędzy gabinetami znajdują się dopiero bernu połtawskiej. J  n ictyIko w gu- wania iub uzupełnienia  ̂ io L Z n  ^
W PierWSS e  e t ®  M d a n in ,  dziennik ksieoi x czasie powakacyjnym. g egZamiŁU w
oczekują ciągi j zcze wmoskow Rossyi, skiego, zacznie od dnia i  ̂ ^leszczer- w  *
które zostaną niezawodnie zaaprobowane wychodzić codziennie K i J ' 1g°, października . krajow a, Hr. Artur Po­
przez Niemcy. zapowiada w y d S  n o ^ 7 Dek ^ zety, £  tooklj  jeden 2 PJ«^ów wystawy, udał się

Dotychczas jest jeszcze zupełnie nie- (■-enm tywnjm -. ’ P Z°Stanie śc iś le  kon- C o  i r S d y \ \ i  ^ i e j

Politische Correspondem donosi, że od­
powiedzi Austryi, Niemiec i Włoch na o- 
statni okólnik W. Porty już nadeszły i są 
natury nieco wymijającej ; oświadczają one 
jednogłośni^, iż nie mogą uznać księcia 
Ferdynanda jako władcę Bułgaryi i dlate­
go nie będą mogły z nim utrzymywać ża- 

oficvalnvch stosnnlrAw

k k o i i k a

. . . . .  — T U „ i a , »  i m c i u a i ,  ze unie mo- . to w arzy s tw o  m uzyczne W Bro-   K ursa doDpInfafare o kierunku
carstwa jeszcze nie odpowiedziały. Nato- “  ’ ^  w ci4gn 28 lat swego istD'e™  teoretycznym i praktycznym, przy szkole wy-
miast korespondent Standarda z Konstan- P3 0 produkcyami swemi około 6000 dzjałoJwej Benedyktynek obrz. orm., będą 
tynopola utrzymuje, że także Anglia, Fran- zi- ym celom dobroczynnym, _ swie o uadaj 0twarte< Dla bliższego zaznajomienia pu-
cya i Rossya odpowiedziały na okólnik W. znów a o oncert na dochód pogorzelców sas- Bliczności z celem tych kursów, podajemy pro-
Porty; Anglia tak samo jak Austrya i Niem- ®0Â skl.eh’ a n ę k a n ą  z tej produkcji kwotę gram Muk; a) Kurg prattyczny: L  Buehalte-
cy, że aczkolwiek nie chce zaprzeczyć le- zI. przesłała na ręce J. E. p. Namiest- ^ Rachunkowość kuDiec.ka S■ ■ li Tani___ I. T, . , e --------- Uikn

----------- „ -------- — p —  r   " j 0 ,w ’
wy JE. hr. Włodzimierz Dzieduszycki i hr. 
At tur Potocki. Przybył także p. Władysław 
Fedorowicz, oraz p. Zontak, kustosz Muzeum 
Dzieduszyckich; panowie ci, zwiedzili również 
plac Wystawy i czynny biorą udział w przy­
gotowaniach. Przybywają też coraz liczniej wy­
stawcy i z każdym dniem powiększa się ruch 
tak wewnątrz pawilonu głównego, jak we wszyst-

około Wystawy.

Z kolei, p. B i e l a w s k i ,  p rzę d ło ^
sprawozdanie sekcyi VIII o n i e k t ó r y c h  wn> '  skach ’skach samni-tr. V1U 0 niektórych wnio- 
wnioskiem kUyeb< konferencja, zgodnie z
sie dn kro'  e^ Cyi rzeczonej, uchwaliła udać 
zJodnio 1. dy szkolnej z prośbą, ażeby, 
lim?!,; Z obowi§zującą ustawą, w szkołach 
s in e  6 ? rzez dziatwę frekwentowanych, były 
n-z-n •V̂n,1? do Petrzeb pomnażane siły nau- 

Jdelskie; na razie zaś, ażeby w tych szko- 
^  htorych powinniby już obecnie nau- 

fki * dwaJ alho nawet trzej nauczyciele, a 
^ktycznie naucza tylko jeden nauczyciel, 
Przyznawano temu nauczycielowi za naao- 
owiązkową pracę remuneracyę i to w kwo- 

J ?  50 złr. rocznie, jeżeli liczba dzieci jest 
J^ k szą  niż 100, a 100 złr., jeżeli liczba 
azieci wynosi więcej niż 160. Przyjęto ró- 
^fiież poprawkę p. E l l i n g  er  a, że to przej- 
8ciowe zarządzenie co do remunerowama 
Nauczycieli za nadobowiązkową pracę, P°~ 

mno trwać co najwięcej 2—3 lafc> dążyć
°wiem głównie należy do tego, ażeby kaz

i Szk°ła posiadała taką ilość ’
Ja«a is to tn ie  jest po trzebną do praw idłow e-

udzielania nauki. , ,,
k  . Na czwartem posiedzeniu , k to r® ° y '  
t  wczoraj po południu, przedłożył p-
®p , ss obszerne sprawozdanie sekcyi III.o
l 5Uee d o p ełn ia jące j. Do głosu zapisało sięJ g lo n k ó w  L fe r e a e ń ;
bj-ap" baranowski w ezwał i ch , a y 
na 1 łowców generalnych, a gdy się om 
J  ^ybór takich mówców zgodzie me rao- 
J  * powodu, iż zachodziły różnice w zda- 
ł , af h» Przeto odesłał p. przewodniczący ca- 

■ % sprawę napow ró t do sekcyi III W c
^ P ro w a d z en ia  tam wyczerpującej dy-

d Natomiast uchwaliła konferencya bez 
yskusyj zgodnie z wnioskami sekcyi IV,

Przedstawionemi przez p. D o b r z a ń s k i e -  
8°, wyrazić życzenie w obec kraj. Rady 
8zkolnej, iżby postarała się w drodze wła- 
ciwej o oddanie przy każdej szkole ludo- 

^ej 1—2 morgów gruntu dla użytku nau­
czyciela i ażeby w drodze właściwej wyje­
dnała postanowienie, że §• 365 ustawy cyw.
G ak tu jąey  o w yw łaszczaniu  g run tów  na cele
Publiczne, jak n. p. pod drogi żelazne ltp. 
mógł być także zastosowany co do wywła- 
8zczania gruntów pod budowę szkół ludo

„Gazeta Lwowska* z dnia 26 sierpnia 1887,
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  v  ryaj 2. Rachunkowość kupiecka, 3. Korespon-
", i -  V----- , “ ‘2, X *  sn- nika. deneya handlowa. 4. Geografia handlowa, 5.

branie, p S c S  ani ani też za- -  S tan  zdrow ia Matejki, jak zape- Kurs telegraficzno-pocztowy, 6. Towarozuaw -
wiaza-ć z nim stosunków urzędowych me wnja Czas, nie budzi najmniejszej już obawy, stwo 7. Roboty kobie.e, białe szycie 1 krój,
i l . — -  - * - •  *• ^  s s r s s w s ^  1
2e1«t.w7jj°rrU„ mk2 “ ' «*I«U y u  w J- • _  p . K<r0, J t l tu I l , ,0 p » « l .  .20- u S & f e  X
brodach wielkiego Zgromadzenia narodowe- . znakomitej działalności artystycznej na « y c a- ®- “ “ J 40 » • « ^
go -  Rossya nie cfce P O P ^ J ^  stanoiiskn dyrektora tutejszego konserwa o- „ lu  “ w yk łS uJ ety-
Wiek sposób omawiać, cokolwiek dotJ c.zy ryum muzycznego, otwiera własną, przez wła- chrZeściańska w tym zaś roku dodaje dy- 
księcia Ferdynanda. Korespondent dodaje, koncesjonowaną szkołę muzyczną, w k,orej rgk kosm0g;afię j naukę gospodarstwa
źe zakłopotanie W. Porty, po otrzymaniu r0zp0czyna się 1 września 1887 r. a kon- d połączeniu z rachunkowością do-
tych odpowiedzi jest jeszcze większe, niż | 0 czerwca 1888 r. Program szkoły ™  'E l  Z l X - ~  --------
przedtem i że zamierza ona wystosować do 2agju ôneg0 dyrektora obejmuje następujące od-
Moearstw drugi okólnik, żądający przędło- dz(aj.y . Fortepian: a) Kurs elementarny (prof. „ .
ienia pozytywnych wniosków. p> Soj tyB)ł 3 razy tygodniowo, opłata mie- dQ.e 4_ g - -& wszyatkich przedmiotów, z wy-

Z Wiednia telegrafują do Czasu : gięczna 2 zł<; b) kurs średni (prof. pna bet- • tklem kobiecych, uczą profesorowie. Mo-
Wielki wezyr kazał księciu Koburskiemu majer i p Neuhauser), 3 razy tygodniowo, o żna g.̂  wpjsyvęra(5 na którykolwiek kurs, koszta 
doręczyć niepodpisaną notę, w której przy- płata miesięoziia 3 zł. 50 et.; e) Kurs wyz- ^  następujące : 1 złr. wpisowe i 2 złr. 
bycie księcia do Bułgaryi nazywa melegal gzy (-dyr. Mikuli), raz tygodniowo, opłata mie- miesięcznej opłaty. Gdyby się zgłosiła dostate- 
nem, i wzywa go do opuszczenia kraju. — sięCzna 15 zł. Kompozycya: a) Harmonia. Kurs ezna jiczl)a kaudydatek,, może być otwarty 8pe- 
Ksiażę miał długą konferencyę z gabme- przyg0towawczy (prof, Sołtys), dwa razy ygo- Pny kurs języka francuskiego, 
tem*’ a jej wynikiem jest decyzya, aby no- duiowo> opłata miesięczna 1 zł.; b) *urs wyż- w  1 1 a » v
te ifrnorowae lecz zarazem ustawicznie rdyr. Mikuli), dwa razy tygodniowo, opła- — y  SZtole wydziałowej pp. Be-
Porcie przedstawiać, że w jej interesie le- ta miesięCzna 3 zł. 50 ot; 0) kontrapunkt (dyr. nedyktynek obrz. orm. wpisy odbywać się bę- 
ży utrzymać Bułgaryę raczej we wierności Mikuli), dwa razy tygodniowo, opłata miesięcz- dą w d. 29, 30 1 31 sierpnia.
i uległości dla siebie, niż żeby ta miała po- na 3 zj 50 ct. Śpiew solo. ćwiczenia wsPó‘ ...... s t an  pow ietrza. Barometr idzie
paść pod obce zwierzchnictwo. Program ue niedzielę), opłata miesięczna 1 z- w górę
księcia polega na tem, by epokę przesileń g urg nauczycielski (w niedzielę, yr. Prognoza na dobę, następującą od go-
bułgarskich zakończyć, wewnętrzne kwestye kuli^ opłata miesięczna 4 zł zł. History - ^  ^  południe dnia 26 b. m., według
uporządkować, powagę księcia i władz pod- niedzielę, prof. Sołtys), op spostrzeżeń stacyi c. k. Szkoły politechnicznej:
nieść, i w tym duchu gabinet utworzyć, sjęCZna 1 zł. 50 et. (Wszyscy pro>esor̂  __ Wiatr południowo-zachodni, temperatura się
w stosunku do Mocarstw przestrzegać wy- pjerali kilkuletnią naukę u dyr. Mi u % rA7V podnosi, stan nieba zmienny, powietrze wil- 
czekującej polityki, pilnować porządku 1 popjSy publiczne odbywać się ę ą . g0̂ ae opad c0 najwięcej wcale nieznaczny 
spokoju, traktaty szanować. Zarazem jednak rocznie, zaś z koncern roku szkolnego odbędzie Nainiżaza temoeratura bvła j
książę jest zdecydowany nie ustawać w wy- gje popis wszystkich uczniów. Lekcye przez . o.cop , . nad ra'
pełnia ni u tych zadań 3 n icS yL la opuszczone, zostaną w najkrótszym nem 1 wynosiła 9'6»G, najwyższa była 16-5»C.

Wiadomość o wyjeździe z Sofii kon- czasie oddane, albo przypadające za nie hono- Stan oarometru, zredukowany na poziom
sula niemieckiego, Thielmanna, okazuje się raryum będzie zwrocone. Tylko uczniów e, któ- morza, był dziś o 9 rano 761‘7 mm.
nieprawdziwą; Thielmanu został wprawdzie rzy przez cały rok bez « po ’®' — R uch  ch o ry eh  w krajowym 1
mianowany posłem w Darmstadzie , na ra- rab, maja prawo żądać sw y powsz0Cjmym w l wow: wvva711: y p lu
zie jednak pozostanie w stolicy bułgarskiej rekcyi. Wpisy rozpoczynają sę  dnia 24 S1er- .„„.hwoww , y W  -  — -
i będzie załatwiał sprawy dyplomatyczne pnia, rano, od godziny 9 do 12, po południu 
Niemiec od godziny 4 do 7, w wyż pomiemonej szko-

Z Sofii donoszą, iż powiodło się po- J  pr.z7 ulicy Chorążczyzna 1. 12, w parterze, 
konać trudności , jakie stały dotychczas na drzwi na
przeszkodzie utworzeniu nowego gabinetu. — Do C. k. Szkoły w e te ry n a ry i we 
W skład jego wejdzie także dr. Stransky. Lwowie rozpocznie się wpis słuchaców dnia 1.

października r. b. i trwać bedzie do 8. tegoż 
miesiąca. Mający zamiar wstąpienia do Szkoły

— wj \j im j  jii SZpit8ilU
„ — .... ijnuwie wykazuje w miesiącu 

lipcu roku 1887 następujące liczby. Z koń­
cem czerwca 1887 roku było chorych 456, 
przybyło w miesiącu lipcu 745, było przeto 
w miesiącu lipcu ogółem leczonych 1.201. 
Z liczby tej wydalono; wyzdrowiałych 502, 
z polepszeniem zdrowia 127, nieuleczonych 58,
umarło 63 ; ubyło tedy razem 750. Pozostało 
z końcem linno 1't -’-„.Aj mu. Rozostało
z końcem lipca 451. Najwyższy stan chorych był
dnia 11 lipca 1887 527. Najniższy stan cboryeh



4
był d. 3 lipca 465. Średni stan chorych wyno­
sił 496. — W zakładzie położniczym pozostało 
z końcem czerwca położnic 39, dzieci płci 
męskiej 14, żeńskiej 13. Przybyło w lipcu po­
łożnic 52, dzieci płci męskiej 2 2 , żeńskiej 
18. Było ogółem leczonych położnic 91, dzieci 
płci męskiej 36, żeńskiej 31; wydalono wy­
zdrowiałych po odbytym połogu położnic 59, 
dzieci płci męskiej 26, żeńskiej 21, przed od­
bytym połogiem położnic 2; umarło: położnica 
O, dzieci płci męskiej 0, żeńskiej 4; ubyło ra­
zem położnic 61, dzieci płci męskiej 26, żeń­
skiej 25. Pozostało z końcem lipca: położnic 
30, dzieci płci męskiej 10. żeńskiej 6. — 
W szpitaliku św. Zofii pozostało z końcem 
czerwca : dzieci płci męskiej 38, żeńskiej 38, 
razem 76. Przybyło w lipcu dzieci jpłci mę­
skiej 38, żeńskiej 42 , razem 80. Było 
ogółem leczonych dzieci płci męskiej 76, żeń­
skiej 80, razem 156. Z liczby tej wydalono: 
wyzdrowiałych dzieci, płci męskiej 29, żeń­
skiej 27, razem 52; nieuleczonych płci mę- 
skiej 3, żeńskiej 1, razem 4 ; umarło dzieci 
płci męskiej 10, płci żeńskiej 9, razem 19; 
ubyło razem dzieci płci męskiej 42, żeń­
skiej 37, razem 79. Pozostało z końcem lipca 
dzieci płci męskiej 34, żeńskiej 43, ra­
zem 77.

— Wydział stowarzyszenia ręko­
dzielników lwowskich „Gwiazda„ podaje do 
wiadomości swych członków, że udzielaną bę. 
dzie w roku bieżącym nauka języka polskiego, 
niemieckiego, rachunków, buchalteryi, śpiewu i 
tańców. Zapisywać się można do dnia 1 wrze­
śnia w biurze stowarzyszenia.

— Wybór uzupełniający jednego 
członka Rady powiatowej w Kolbuszowej, z 
grupy gmin wiejskich, rozpisany został na dzień 
15 września bieżącego roku. Wybór ten odbę­
dzie się w mieście powiatowem, o godzinie 
i w lokalnościach, wskazanych w kartach legity 
macyjnych, które doręczy wyborcom c. k. staro­
stwo.

— Zapiski policyjne. S k r a d z i o n o :  
zielony surdut zimowy, war. 7 z ł.; ośm, du­
żych, starych, a trzy młode kury, koguta siwego 
z czarnym czubem i czarnego młodego war. 5 zł. 
Z g u b i o n o  srebrną pozłacaną. łyżeczkę. — 
Z n a l e z i o n o  szarną portmonetkę z kwotą 
91 ot., notatką i z trzema złotemi pierścionkami: 
jeden z turkusikiem, drugi z rubinem i nie­
bieskim kamykiem, a trzeci z serduszkiem, ko­
twicą i krzyżykiem, na ulicy Akademickiej. — 
Z a k w e s t y o n o w a n o  nowy zamek z klu­
czem do drzwi i przenosozny kożuch, oraz sześć 
chłopskich koszul kobiecych.

=» Części zwłok ludzkich, pokawałko­
wanych, znaleziono na cmentarzu w Nagy Szla- 
tina, komitatu Ungwarskiego na Węgrzech, a 
obok tychże zawiniątko, zawierające między in- 
nemi czarny kapelusz, jaki noszą żydzi galicyj­
scy, starą zepsutą fajkę z morskiej pianki z 
cybuszkiem, woreczek z dziesięciorgiem przy­
kazań 1 płócienną tytonierkę. Na nieznajomym, 
który był prawdopodobnie domokrążcą, pocho­
dzącym z Galicyi, popełniono niezawodnie zbro­
dnię morderstwa i rabunku. Sądy węgierskie 
zarządziły dochodzenia i zawezwały także tutej­
sze władze do sprawdzenia identyczności tego 
nieszczęśliwego.

— Nieustająca wystawa zjednoczo­
nego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy placu św. Ducha 1. 10, otwartą jest co­
dziennie od godziny 11 rano do 7 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., 
w dni powszednie 30 ct. Dla członków wstęp 
wolny.

— Szósty międzynarodowy kon­
gres dla hygieny i demografii. Nie ma
wątpliwości, iż zapowiedziany na wrzesień mię­
dzynarodowy kongres dla hygieny i demografii, 
będzie co do liczby członków najliczniejszym 
ze wszystkich dotychczasowych kongresów. Do 
20 b. r. zgłosiło się około 1350 uczestników. 
Wszystkie prawie rządy europejskie i amery­
kańskie, niemniej większe miasta i stowarzy­
szenia naukowe nadeszlą swych reprezentantów. 
Z krajów reprezentowanych w Radzie państwa 
zapowiedziało przyjazd: z Dolnej Austryi wraz 
z Wiedniem 369 osób, (z samego Wiednia 310 
osób), z Górnej Austryi 24, Salcburga 19, 
Styryi 16, Karyntyi 10, Krainy 22, Tryestu 
17, z Gorycyi i Gradyski 6. Istryi 8, Tyrolu 10, 
Voralbergu 2, Gratzu 139, Morawy 46, Szląska 
15, Galicyi 43 i Bukowiny 19, z Węgier 172, 
Kroacyi i Sławonii 10. Kongres zagai osobiście 
dnia 26 września Najd. Cesarzewicz Rudolf, 
jako Protektor. Na cześć uczestników zebrania 
odbędzie się w apartamentach Najd. Protektora 
w zamku cesarskim d. 28 września wielki raut 
a 26 lub 27 września przedstawienie w Ope­
rze nadwornej. Równocześnie z kongresem zo­
stanie urządzoną wystawa odpowiednich przed­
miotów , jak modeli domów i sal szkolnych, 
projektów kanalizacyjnych, tablic demograficz­
nych, planów, instrumentów, modeli wszystkich 
teatrów w Austryi oświetlonych światłem ele- 
ktrycznem i t. d.

Z Izby sądowej.

{Sensacyjna sprawa.)

(m) Sąd przysięgłych w Londynie skazał 
w tych dniach na karę śmierci niejakiego Izra­
ela Lipskiego, żyda z okolic; Kalisza, liczą­
cego 27 lat,

Wypadek ten nabrał niezwykłego rozgło­
su, wszystkie dzienniki europejskie zajmują się 
nim szczegółowo, a niektórej z nich usiłowały 

nawet poddać w wątpliwość, zręczność i su­
mienność sędziego śledczego, tudzież sędziów 
przysięgłych.

Ale oto sam fakt:
Lipski mieszkał z swoją matką i w d. 

28 czerwca br. miał zamiar otworzyć własną 
pracownię wyrobu lasek. Za pośrednictwem 
matki pożyczył od pewnej żydówki 20 szylin­
gów a to w celu opłacenia dwóch tokarzy, 
których zgodził do roboty na tydzień; tokarze 
również żydzi, nazywali się: Rosenblum i
Schmóss. W d. 28 czerwca przyszedłszy rano 
do pracowni, dał Lipski Rosenblumowi owych 
20 szylingów na zakupno wódki. Rosenblum 
wyszedł z Schmossem, ale gdy obaj długo nie 
wracali, wyszedł za nimi także Lipski.

Tuż obok jego warsztatu mieszkał robot­
nik Angel z młodą, urodziwą żoną, Maryą. 
Angel wychodził wcześnie na robotę, a żona 
jego zostawała w domu. W d. 28 czerwca spo­
strzegli lokatorowie domu, że Marya nie wy­
chodzi z mieszkania, wyważono więc drzwi i 
oczom przedstawił się następujący widok: Na 
łóżku leżała Marya, martwa, w zupełnem ne­
gliżu; twarz, szyja i piersi były poparzone wi- 
tryolera a na szyi były nadto ślady duszenia. 
Koło łóżka, na ziemi, wił się z bolu Izrael 
Lipski, również silnie poparzony witryolem, a 
obok niego leżała flaszka z zabójczym płynem i 
klucz do mieszkania z wewnątrz zamkniętego. 
Lipskiego odniesiono do lecznicy, gdzie przy 
starannej opiece lekarskiej przyszedł do zdro­
wia, poczem rozpoczęło się śledztwo przeciwko 
niemu,: a to! na słusznej podstawie, że zna­
leziono go w zamkmiętem mieszkania zamordo­
wanej a obok niego witriol. Lipski nie przy­
znawał się do czynu, a na obronę swoją przy­
toczył następujące okoliczności: W owym dniu 
fatalnym, wyszedł szukać Rosenbluma, a po 
drodze, przy drzwiach Maryi Angel, spotkał 
tak Rosenbluma jako też Schmossa, swoich po­
mocników. Jeden z nich uderzył go w głowę 
tak silnie, że stracił przytomność, a drugi o- 
blał go równocześnie witriolem, wołając: „Oto 
masz wódkę!" Oo się dalej stało, tego Lipski 
nie umiał opowiedzieć.

Sędzia śledczy uważał tę obronę za bajkę i 
sformował przeciwko Lipskiemu akt oskarżenia, 
w którym z niepospolitym talentem prz dsta- 
wił sędziom przysięgłym domniemaną scenę, 
jaka musiała odegrać się w mieszkaniu nadob­
nej Maryi Angel: Oto Lipski przechodząc po­
pod drzwi Maryi, dał się porwać niewczesnym 
afektom, a gdy ona odrzuciła niewłaściwe hoł­
dy, zamordował ją, przyezem sam sobie chciał 
odebrać życie. Sędziom przysięgłym wywód ten 
trafił do przekonania i jednogłośnie wydali wer­
dykt potępiający Lipskiego. Ale obrońca jego 
adwokat Hayward, już po wydaniu wyroku na­
robił wrzawy w dziennikach, które się bardzo 
zainteresowały tą sprawą; wywodził mianowi­
cie obrońca, że Lipski musiałby chyba być 
szalonym, gdyby w dniu, w którym miał usta­
lić swój byt i pobrać się z wybranką swojego 
serca — był już bowiem zaręczony z pewną 
młodą dziewczyną — dopuścił się takiej zbro­
dni ; wywodził następnie Hayward, że właściwy­
mi mordercami musieli być Rosenblum i Schmoss 
którzy właśnie d. 28 czerwca po godzinie, w 
której została popełnioną zbrodnia, wyjechali 
do Liverpoolu.

Obroną tą zdołał Hayward opanować chwi­
lowo opinię, do tego stopnia, że wstrzymano nawet 
wykonanie wyroku śmierci, który w Anglii 
musi nastąpić w tydzień po ogłoszeniu wyroku.

Ale takiem przedstawieniem rzeczy nie 
dał się obałarnucić minister spraw wewnętrz­
nych , Matthews, który po bardzo sumiennem 
zbadaniu sprawy, orzekł w zeszłą sobotę, że 
należy wykonać wyrok, wydany przez sędziów 
przysięgłych. Gdy tę decyzyę zakomunikowano 
Lipskiemu, wezwał on do siebie kaznodzieję 
żydowskiego Singera i w jego obecności tu­
dzież zarządcy więzienia, przyznał się z jak 
największą skruchą do winy, a mianowicie po­
dał następujące szczegóły: Nie chcę umierać 
z kłamstwem na ustach. Nie chcę, ażeby na 
innych ciężył zarzut zbrodni, której ja się do­
puściłem, nikt bowiem inny, tylko ja zamordo­
wałem Maryę Angel. Byłem przekonany, że 
Marya posiada znaczniejsze sumy pieniężne. 
Gdy przechodziłem popod otwarte drzwi jej 
mieszkania, spostrzegłem, że śpi w łóżku. 
Wszedłem tedy do mieszkania, ale nie z zamia­
rem zamordowania Maryi; zamiar ten powstał 
dopiero wówczas, gdy Marya przebudziła się 
w skutek szelestu wywołanego mojemi krokami. 
Gdy się przebudziła, i zaczęła wołać o pomoc, 
uderzyłem ją po głowie, chwyciłem za gardło 
i począłem dusić. Już od dawna sprzykrzyło mi 
się życie i już od dawna nosiłem się z zamia­

rami samobójczerni. W tym celu kupiłem dnia 
28 czerwca witryolu, ażeby się nim otruć. Zna­
lazłszy się w sytuacyi tylko co opowiedzianej, 
sięgnąłem do kieszeni po flaszeczkę z witryolem 
i płyn ten wlałem Maryi do ust, sam zaś wy­
piłem resztę. Trucizna zaczęła słabo działać; 
tymczasem posłyszałem kroki na schodach i 
wówczas ze strachu wlazłem pod łóżko. Drzwi, 
prowadzące do pokoju zamknąłem z wewnątrz 
w chwili, w której wstąpiłem do izby, nie 
chciałem bowiem, ażeby mi kto przeszkodził w 
rabunku a względnie w okradzeniu Maryi. 
Oświadczam wreszcie, że Rosenblum i Schmoss 
zgoła nic nie wiedzą o tern morderstwie, że w 
niczem nie przyczynili się do popełnienia tej zbro­
dni. Rzuciłem na nich kalumnię, ażeby siebie 
ratować. Błagam ich więc o przebaczenie, ró­
wnie jak małżonka zamordowanej przeżeranie 
Maryi Angel i moją nieszczęśliwą matkę.

Wyrok śmierci został na zbrodniarzu wy­
konany dnia 22 b. m. o godzinie 8 z rana, w 
obrębie murów więzienia Newgate. Noc przed 
śmiercią spędził zbrodniarz spokojnie a pod szu­
bienicą zapytany jeszeze raz przez rabina Sin­
gera, czy „oczuwa się do winy, odrzekł: „Tak 
jest."

Gawędy naukowe.
XVI.

Fotografia nieba. — Znaczenie hypmtycznych 
suggestyi w obee prawa karnego. — Najmniej­
szy ustrój państwowy w Europie. — Fabryka- 
cya cukru ze smoły. — Psy jako przemytni- 
ki. — Nowo odkryty pierwiastek. — Projekt 
wykopania studni do środka ziemi. — Gruźli­
ca .w serze — Nowe olbrzymie działa. — 
Wpływ alkoholu na psy i prosięta. — Dwa 
nowe przyrządy elektrotechniczne. — Pokolenie 

karłów w Hiszpanii.
(Ciąg dalszy.)

Przed kilkunastu laty, znany chemik 
rossyjski, Mendelejew, zestawił wszystkie 
pierwiastki chemiczne wówczas znane, w pe­
wien system, którego podstawą jest stosu­
nek fizycznych i chemicznych własności 
pierwiastków do ich ciężarów atomowych. 
W hipotetycznym tym szeregu znacbodziły się 
jednak pewne luki, które z prawidłowością 
układu systematycznego i słusznością jego 
podstawy nie dały się na razie pogodzić. 
Mendelejew poszedł więc dalej i wysnuł hi­
potezę. iż lukom w jego systemie muszą od­
powiadać pewne istniejące na ziemi pier­
wiastki, których dotąd nie udało się czło­
wiekowi wyśledzić. Po niedługim też czasie, 
gdy wykryto dwa nowe pierwiastki, gallium 
i scandium , stwierdził świat naukowy z 
zdziwieniem, iż pierwiastki te wypełniają 
rzeczywiście całkowicie luki w systemie 
Mendelejewa t. j. mają te własności che­
miczne i fizyczne, jakie przepowiedziane 
przez Mandelejewa drogą kombinacyi czło­
ny jego systemu mieć miały.

Obecnie przybył nowy dowód słuszno­
ści zapowiedzi tego badacza.

Chemik niemiecki, Winkler w Freiber- 
gu saskim, odkrył w minerale argyrodycie 
nieznany dotąd pierwiastek, który nazwał 
germanium. Mendelejew przepowiedział je ­
go istnienie dodając, iż musi istnieć pier 
wiastek o ciężarze atomowym mniej więcej 
72 i o własnościach grupy pierwiastków 
tej, do której należy krzem, cyrkon, tytan, 
cyna i t. p. Nazwał go też z góry elcasi- 
licium.

Odkryty obecnie przez Winklera „ger- 
rnanium" odpowiada też rzeczywiście wszyst­
kim w prognozie Mendelejewa zawartym 
w irunkom, jest więc dowodem słuszności pod­
stawy, na jakiej Mendelejew zbudował swój 
system elementów, a w reszcie jest on świe- 
tnem zwycięztwem chemii, która staje przez- 
to obok astronomii Komuż bowiem nie wpa­
dnie natychmiast na myśi analogia odkry­
cia planety Neptuna ?... Leverrier drogą tyl­
ko ścisłego mozolnego badania własności 
ruchów Uranusa przepowiedział w r 1846 
i obliczył, iż musi istnieć w przestworzu 
w pewnem oznaczonem przezeń miejscu, ja ­
kiś płaneta.j;Ledwo ta przepowiednia doszła 
do wiadomości kół astronomicznych, z Ber­
lina astronom Galie doniósł światu, iż w o- 
znaczonem przez Leverriera miejscu pośród 
miliardów gwiazd, ujrzał i stwierdził rzeczy­
wiście istnienie nieznanego dotąd nauce pla­
nety — Neptuna.

Czem tedy Leverrier w astronomii tern 
Mendelejew w chemii.

* **

Niezwykle śmiały lub nieprawdopo­
dobny do wykonania pomysł nazywamy 
zwykle „amerykańskim." Ale też nikt nie 
zaprzeczy, iż urzeczywistnienie najśmielszych 
pomysłów właśnie Amerykanom mamy do 
zawdzięczenia i nikt tyle dla techniki i 
dla nauki nie czyni ofiar, co oni. Setki ty­
sięcy dolarów wydają prawie codziennie na 
czysto specyalne, z pozoru drobnostkowe, po­

mysły uproszczeń jakiejś fabrykacyi lub 
zmyślniejszej formy jednego z kółek jakiejś 
machiny. Olbrzymia wielkość kosztów przed­
sięwzięcia nie odgrywa w Ameryce wielkiej 
roli, — chodzi tylko o to , aby przedsię­
biorstwo przyniosło zysk, pożytek praktyczny 
lub naukowy.

Najnowszym takim „amerykańskim" 
pomysłem jest projekt wykopania studni aż 
do środka ziem i, w celu dowiedzenia się o 
prawdziwości istniejących hipotez o płyn­
nym stanie jądra ziemskiego. Inicyator po­
mysłu , inżynier H. Martinez z San. Fran­
cisco, proponuje, aby studnia ta miała mia­
rowo 16 metrów średnicy, przyczem obli­
czył, iż dzisiejszerni maszynami do wierce­
nia da się to przedsięwzięcie wykonać w — 
1400 latach. Środków — i tu szkopuł — 
winny dostarczyć wszystkie cywilizowane 
narody^ ziemi, którym dobro wiedzy i nauki 
leży na sercu. Gdyby nie ta ostatnia apo­
strofa do serc i kieszeni wszystkich naro­
dów, możnaby przypuszczać, iż projekt ma 
za sobą jakie takie pozory prawdopodobień­
stwa, ale wobec prądów wiejących u „cy­
wilizowanych narodów t. j przeważnie w 
Europie, — nie można się spodziewać ani 
szeląga na ten cel rzuconego. Żywo prze­
jęci wagą tego pomysłu Francuzi, propo- 
nują obrócić na ten cel wszystkie pienią­
dze wydawane dotąd przez państwa euro­
pejskie na koszta utrzymania wojska. Ba­
gatela! P. Marcoartu wraz z swoją ligą mo­
że się cieszyć, iż jego projekty powszech­
nego rozbrojenia wchodzą znowu na po­
rządek dzienny chociaż w innej formie.

Zagadka tkwiąca w jądrze ziemi jesi 
bardzo ponętną do rozwiązania, ale dotąd 
jest jeszeze zagadką. Dotąd dosięgliśmy za­
ledwie do 1500 metrów głębokości, a już 
mamy mnóstwo niezrozumiałych dla nas re­
zultatów — wprost sobie nieraz sprzecz­
nych. Dotychczas mówiła nam geologia , iż 
i™ głębiej wnikamy w wnętrze ziemi tem 
więcej podnosi się temperatura warstw 
ziemnych. Ostatnie badania w studni dotąd 
najgłębszej, Sperenbergu, wykazują jednak, 
iż od pewnej głębokości poniżej czyli da­
lej w głąb ziemi, temperatura staje się co­
raz niższą. Wobec tego faktu trudno ostać 
się hipotezie o żarząco-płynnym, albo jak 
niektórzy chcieli, żarząco-gazowym stanie 
jądra ziemskiego. Przeciwnie, należałoby 
zgodnie z owymi najnowszym1 wynikami 
badań przyjąć, iż jądro ziemi ma niezmier­
nie niską temperaturę, zimno, o jakiem my 
może pojęcia nie mamy. Czy duch badaw­
czy człowieka prawdy w tym względzie kie­
dykolwiek dociecze , przesądzać trudno, —- 
że jednak projekt p. Martineza do tego nie 
dopomoże, to zapewne nie ulega żadnej 
wątpliwości.

* **

Rzecz wiadoma, że można się zarazić 
gruźlicą, pijąc mleko krów dotkniętych tą 
chorobą. Mleko takie jest dopóty zaraźli- 
wem, dopóki wymiona krowy ulegają zgruź- 
liezeniu czyli tuberkulizacyi. Ale nietylko 
mleko, ale i twaróg a względnie ser robiony 
z mleka krów chorych są zaraźliwe. Stwier­
dził to doświadczeniami znany chemik fran­
cuski M. V. Galtier i przekonał się, że za­
razki gruźlicy przechowują się w twarogu 
i w serze bez zmiany, nawet w serze obfi­
cie solonym, i że króliki i świnki morskie, 
które zjadły ser leżący w soli przez 15 do 
20 dni, uległy zarazie gruźlicznej.

Za granicą, we Francyi i w Niemczech, 
oddzielają z reguły mleko gruźliczne od 
mleka krów zdrowych, a wyrabianemi z 
niego stosownie przetworami, karmią drób 
i wieprze.

Mleka krów chorych na gruźlicę na­
leży bezwarunkowo nie używać na pożywie­
nie. Galtier stwierdził, iż mleko nawet ta­
kiej krowy, której tylko mała część wymion 
a nie mięsień żaden, ani organ, ani krew 
i limfa nie były dotknięte gruźlicą, iż mleko 
i takich krów jest zaraźliwem w wysokim 
stopniu. Nie należy go więc używać ani do 
sporządzania serów żadnych, ani do kar­
mienia jakichkolwiek zwierząt gospodarskich, 
a w tym ostatnim celu chyba tylko wtedy, 
gdy zostało przed użyciem kilkakrotnie sil­
nie zagotowanem. Przestrogę tę powinni 
sobie wziąć do serca przedewszystkiem pa­
nowie gospodarze, jeżeli nie chcą mieć na 
sumieniu życia i szczęścia osób "wchodzą­
cych z nimi w stosunki pożycia lub sto­
sunki handlu nabiałem. Przedewszystkiem 
zaś każdy z nas, jeżeli zdrowie mu drogie, 
powinien stwierdzić z całą ścisłością, czy 
nabiał jakiego używa, pochodzi z krów zdro­
wych. Szczególnie zaś twaróg i ser. Gdyż 
mleko można przez zagotowanie kilkakrot­
ne uczynić względnie nieszkodliwem, ale i> 
twarogiem lub serem uczynić tego ni® 
można.

(Dokończenie nastąpi.)
M aryan  D im m el .
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wydalania Niemców z Francyi tak samo 
■jak to czynią Niemcy z Francuzami w A l- 
zacyi,

W sprawie ostatniej konfereneyi bi­
skupów w Fuldzie nadchodzi z R z y m u  
następujący telegram:

nKonferencya biskupów w Fuldzie 
wydała bardzo zadowalające rezultaty. 
Wedle informaeyj, jakie nadeszły do Wa­
tykanu, jedność biskupów silniejszą jest, 
aniżeli kiedykolwiek. Przewodzi biskup
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do 5*50. Koniczyna czerwona' - — do re.or&am'zacya probostw, stały się przed-

fi.ejT'* tymotka—* —do—'—.Fasola •___ ar miotem osobnego memoryału, które prze-
—'— do —•—s  Wyka .__do 4 50 ^ ano Watykanowi. Tutaj (w Rzymie) panu-ie wielkie zadowolenie, źe taka harmoniaRzePak 9.25 do 9'75. Spirytus • do

Tarnopol, pszenica 6'75 do 7'10, żyto. 
&0 do 5*—, jęczmień browarny 3*60 do 5'—, 

do ^'85, groch 4'50 do 7*—, wyka 
* ®5 do 4*40, rzepak 9 — do 9*60, lnianka—•—
? —, koniczyna czerwona 22*— do 42*— ,ko-

jeżyna 5iafa ąg.—i koniczyna szwedz-

._ i Jo wielkie zadowolenie,
• | łączy Rzym, episkopat i centrum".

ka

Podwołocssyska, pszenica 6'60 do 6*95 
yto 4 80 do 4'70, jęczmień 3*50 do 5*— 

°wies 3 50 do 4*-—, groch 4*25 do 6'50. 
^yka 3*50 do 4*50, rzepak n. 9’— do 9 50
'sianka—■— do —*—,koniczyna czerwona 22*- 
do 40'—, koniczyna biała 37*— do 50*—, ko 
n'czyna szwedzka —*— do —*—.

Jarosław, pszenica 7 '— do 7'50, żyto 
*'60 do 5*15, jęczmień 4*— do 6'50, owies 
J'65 do 4*—, groch 4'75 do 7*—, wyka 4* 
d° 4*75, rzepak n. 9'— do 10'—, lnianka —, 
do — i —, koniczyna czerwona 25*— do 40*- 
koniczyna biała 40 — do 55*—, koniczyna 
8zWedzka - •— do —•—.

'Wszystko za 100 kilo netto bez worka. 
Chmi e l  od 20'— do 50*— zł.za 56 ki 

°i loco Lwów, bez odbiorcy.
Nowy chmiel od 25 do 55 zł. za 56

kilo.

Do Polit. Corrcsp donoszą z Warsza­
wy, iż w ultrapanslawistycznych kołach Ros- 
syi zamierzano niedawno w y s ł a ó  a d r e s  

!*do g e n e r a ł a  B o u l a n g e r a  i zaprosić 
go, aby odwiedził Moskwę. Inicyatorom te­
go planu dano ze strony kompetentnej wy­
raźnie do zrozumienia, iż wykonanie jego 
nie może być dopuszczonem. Faktycznie też 
adresu nie wysłano.

Do tego samego organu donoszą z Pe 
tersburga, źe minister wojny, generał Wan- 
nowski, wrócił z Kaukazu do stolicy.

A m b a s a d o r  r o s s y j s k i  w K o n  
s t a n t y n o p o l u ,  Nelidow, udaje się w tych 
d n ia ch  do Kissingen.

W przyszły wtorek zostanie otwartą 
w Vibor gpierwsza fińska wystawa rolnicza."

Oseerv. Romano donosi, iż Oj c i eo 
św. w dniu swoich imienin (d. 21 b. m.) 
otrzymał telegramy gratulacyjne od wszyst­
kich monarchów i naczelników rządowych
w Europie.

Z R z y m u  telegrafują: Pomimo roz-

Tuliusz Ferry wybrany został w departa­
mencie Wogezów ponownie prezesem rady 
generalnej > roiał T O  ^gajen iu  posiedzeń 
mowę Podnosił w mej, że mieszkańcy Wo­
gezów byli w ciągu lat piętnastu ciągle 
zwolennikami repubhki przezornej wolno- 
myślnej, otwartej dla wszystkich, ale zara­
zem dalekiej od polityki frakcyjnej i wstecz- 
nictwa W skutek tej wytrwałości w poli­
tyce pozytywnej, nie przedstawia dla Wo­
dzów  niebezpieczeństwa ów radykalizm pa- 
rvelri WArv daremnie — -’* * *

Teheran, 26 sierpnia. Ejub chan  
wraz z innymi naczelnikam i plem ion  
afgańskich uciek ł ztąd 14go b. m. 
Szach zarządził pogoń za uciekający­
mi Przypuszczają, że Ejub chan prze­
byw a obecnie na terytoryum  rossyj-  
skiem.

Paryż, 26 sierpnia. (Tel. p ry  w.) 
Clemenceau występuje w  sw oim  dzien-ryski który daremnie stara się <J«mt3Jlucau w bwuiiu uzi en -

walki ze wszystkimi zakryć próżnię i czczońć n^ U ^  ^ us^ ce Przeciw  popieraniu  
swoich poglądów. W końcu chwalił Ferro Rossyi Przez Francyę w  sprawie buł-
stunnm,™ nsf.ainia mnwe l?nn»!  — !-,*«; ffranntra ni a** T -. T. i •.garskiej. Francya, p isze L a  Justice, 

Minister marynarki Barbey wybrany winna stać po stronie w olności, a nie
został prezesem rady generalnej w depar- cararamanaio rłiac Hurnn MmicfA* 1tamencie des Famę Minister w przemowie 
swei zagajajacej oddawał słuszność poglą­
dom Rouviera i zakończył słowy : Repu­
blika nasza jest demokratyczną,, liberalną,
Ł  1 - - - - - -  -

L o n d y u , 26 sierpnia. W Izbie 
niższej ośw iadczył F erg u sso n , iż 
koszta zastąpienia egipskich robót

■Lwi
Okowita gotowa za 10.000 liter prc. loco | licznych j » ^ w .ą z u ,ą  ani

ow 25'— do 26*— zł.
Usposobienie nieeo lepsze.

Przedruk wzbroniony.

OSTATIIA POCZTA

'■fi. Na i i" ostattiezni© dyspozy-
0 godzinie /  a n  Przyb^ z,e dnia 3 i b. m. 
Wiednia j  4 P°P°f*. osobnym pociągiem z 
zaiutr^ Ołomuńca, zkąd uda się na- 
pusn raQ° Da trzTdniowe manewryXkor-

1 , Władze naczelne w Gracu otrzymały
Urzędowe zawiadomienie, że N a j d  Ce- 

, a r z e w i e z o w s t w o , przybędą tam na 
awa lub trzy dni w ciągu października.

P. Minister dr. G a u t s e h ,  powrócił z
łscb] do Wiednia.

P. Namiestnik Galicyi, Filip Z a l e s k i ,r TTr:„ 4

tu ani w Petersburgu wagi do faktu, że s e 
k r e t a r z  s t a n u  R a m p o l l a  u z y s k a ł  
d l a  O j c a  T. J- F e r r a r i  p r a w o  po ­
b y t u  w R o s s y  i. Ojciec Ferrari udaje się 
do Rossyi tylko w celach naukowych bez 
wszelkiej naturalnie misyi kościelnej, jest 
to jednakowoż pierwszy wypadek od r. 1820, 
że w ogóle Jezuicie pozwolono wstąpić na 
terytoryum rossyjskie.

Przybył przedwczoraj 
mieszkał w hotelu Erzhersog Karl.

do Wiednia i za-

Fremdmblatt pisze : Wobec doniesie-
źe c. k. ambasador przy dworze ros­

yjskim , hr. W o ł k  e n s t e i n ,  oczekiwanym  
Pył dnia 24 b. m. w Petersburgu z powro- 
tem z urlopu, musimy podnieść na podsta­
wie wiarogodnych informaeyi, iż hr. Wol- 
kenstein m iał pierwotnie zamiar powrócić 
rychlej do Petersburga, z powodu jednak 
słabości musiał dłużej, niż to było w planie, 
zabawić na połduniu, skutkiem czego też 
dopiero w dniach najbliższych przybędzie 
do Wiednia, zkąd uda się wprost do P e­
tersburga.

Presse donosi, iż p. Minister wyznań 
i oświaty poczynił już kroki celem przed­
sięwzięcia, dozwolonej na podstawie Najw. 
rozporządzenia z dnia 291ipea. r e d u k c y i  
s z k ó ł  ś r e d n i c h .

Do Schl. Ztg. telegrafują z B e r l i n a :  
iż gdyby c e s a r z  W i l h e l m  mógł udać 
się na m a n e w r y  j e s i e n n e  w Wscho­
dnich Prusiech, wówczas przybyliby także 
na ćwiczenia: król saski, jeden z Arey- 
ksiąźąt austryackich i dwaj wielcy książęta 
rossyjsey.

Według D am . Ztg., podczas spotka­
n a  się księcia B i s m a r c k a  z ambasado­
rem rossyjskim, Szuwałowem, wykazała się 
zgoda w zapatrywaniach Niemiec i Rossyi 
co do wszystkich ważniejszych kwestyj po~ 
Rycznych w Europie.

Pomiędzy N i e m c a m i  a F r a n c y a  
°czą się podobno pertraktacye co do obo- 

P°Inego pobytu poddanych tych państw 
obudwóch krajach. Rząd francuski pra- 

5rJ e atoH rozpocząe układy dopiero po ze- 
an,u si§ Izb, i zastrzega sobie prawo

Berliner Politische Nachrichten pomie­
ściły w ostatnim numerze na wstępie arty­
kuł o k o k i e t o w a n i u  p o m i ę d z y  p a n  
s l a  w i s t a m i  a s z o w i n i s t a m i  fran- 
cuskimi, którego to kokietowania nie prze­
rwała śmierć Katkowa. Beri. P. N. ubole: 
wając nad dalszem jątrzeniem w Rossyi 
przeciw Niemcom, piszą:

„Mogą sobie prawić Mosk. Widiom 
o niemieckich sympatyach zmarłego redak­
tora, ale takie platoniczne sympatye nie 
przeważą bardzo dotkliwych szkód, które 
zrządziła publicystyczna akcya Katkowa 
w Przyjaznym sąsiedzkim stosunku obu 
państw. Ale fatalniej jeszcze przedstawia 
się ta rzecz, gdy w tym samym numerze 
Mosk. Wied, j w (,ym samym artykule, 
w którym chcą sprostować błędne mniema­
nie, jakoby Katkow fanatycznie nienawidził 
Niemcy a kochał Francyę, spotykamy się 
z wyrażeniem gorącej chęci powitania 
z radością wszelkiego energicznego i silne­
go rządu we Francyi, bez względu na to, 
z jakichby się składał żywiołów. Niecier­
pliwość, z jaką epigonowie Katkowa tęsknią 
do zjawienia s"ię takiego rządu we Francyi, 
nie może dla nas Niemców, po doświad­
czeniach poprzednich, zawierać nic uspoka­
jającego. Po cóżby innego miała nieprzyja­
ciołom niemieckości w Rossyi posłużyć sil­
na i energiczna Francya, jak nie po to, 
ażeby stawszy się nieustającą groźbą, jeżeli 
nie czemś gorszem, wyzyskać ją przeciw 
państwu niemieckiemu? Jeżeli się im to 
dotychczas nie powiodło, a jak się spo­
dziewamy, nie powiedzie na dłużej , to 
w tem, zaprawdę, nie ich i nie ich szowi­
nistycznych pomocników w Paryżu wina. 
Ale za przyszłość nie może nikt dawać 
gwarancyi, a najszczersze usiłowania Nie­
miec z ich sprzymierzeńcami, by utrzymać 
pokój, nie dokażą nie trwałego, jeżeli od 
Wschodu i Zachodu panslawiści i szowini­
ści nie przestaną w dotychczasowy sposób 
nadnżywać swojego wpływu na umysły. Po­
kazuje się teraz coraz wyraźniej, jak wiel­
ką słuszność miały te organa prasy nie­
mieckiej, które ostrzegały, ażeby nie przy­
wiązywać do śmierci Katkowa nadziei na 
rychłą zmianę usposobień antiniemieckicb, 
rozbudzonych w Rossyi przez Katkowa. 
Konsekwencje zaś, któreśmy z wichrzeń 
panslawistów rossyjskich dla publiczności 
niemieckiej wskazywali, istnieją i dziś je­
szcze, z niezmierną doniosłością, w pierwo­
tnej sile".

do wszelkich ofiar"

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ

. , . « © uiiua,    ̂■*- _ o j. ------— * vwv
tolerancyjną, postępową, przyjazną refor- pańszczyźnianych robotami najemne
mom i pokojową, ale przedewszystkiem mi wyniosą ćw ierć m iliona funtów  zwraca baczność na utrzymanie 7  . “ „ , , ium uw
narodowej i gotowa jest w obronie oiezwn 1 szterlingów. Odnośny dekret Kedywa

3 y został przez Francyę przyjęty. Do­
chody z Egiptu przekroczę, prelim i­
nowane o pół miliona funtów szter- 
lingów nie licząc oszczędności uzy- 
skanych^- przez zredukowanie wojsk
angielskich.

Gladstone zbijał proklam acyę ir-
V /ied eń , 26 sierpnia. (Tel. pryw ) landzkiej lig i narodowej jako zagra- 

N a j j a ś n i  e j s z y  P a n  przyjm ował żaj$°ąj państwu. Grladstonowi odpo- 
JE. p. Nam iestnika Zaleskiego dzi- wiadał Balfour zbijajęc tegoż w y-  
siaj o godzinie 11. na dłuższem  po- wody.
słuchaniu. Wczoraj był JE. p . N a_ Konstantynopol, 26 sierpnia, 
m iestnik na posłuchaniu u N a j d o -  Wczorajsze irade sułtańskie nadaje 
s t o j n i e j s z e g o  N a s t ę p c y T r o n u .  moc obowięzującą ustaw ie o podatku 

W ie d e ń , ?6 sierpnia. {Tel. pryw.) od patentów.
Do ang ie lsk iego  dzienn ika  Engineering 
donoszą, iż utworzyło się  stow arzy­
szen ie , celem  w ydobyw ania nafty
w okolicach jez io ra  M a ia c ay b o  (Ve- | min. 45. Alp. Tow. górn. 22

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 25 sierpnia 1887, godzina 1

x _ ___45. Alp. Tow. górn. 22*— Węg. akoye
nezuela). Rothschild bierze udział kredyt. 285*50, Akcye aoglo-austr. 107*25, Ak- 
W przedsiębiorstwie. A m erykańska i cye banku Union 207*50 Akcye kolei Karol* 
rossyjska nafta Otrzymują silnego ry- Ludwika 211'—, Akcye kolei północnej 252 50 
w ala , a głów nie dlatego , iż kopalnie Akcye kolei południowej 8150, Akcye kolei
nafty w  Venezueli leżą blisko m orza, Aifóld 182'25. Akcye kolei Elżbiety 227.—,
podczas, gdy Baku leży 5 6 0  mil od Akcye kolei Lwowsko - Czeruiowieckiej 223'50,
portu Batum, a am erykańska nafta Akcye kolei węg. północno wschodniej 165.50
przebywać musi także 400  do 5 0 0  Wiedeńskie losy 128-10, Akcye kolei Rudolfa 
mil transportu. —•—f Akcye kolei Albrechta —.—, Wggier-

B u d a p e s z t ,  26 sierpnia. (Tel. skie Obligacye państw, w złocie —. - Galicyj- 
pryw .) Na granicy w ęgiersko -rum uń- s^!e obligacye indemmzacyjne 104.50, Losy re­
skiej przyszło przedwczoraj do krwa- gulacyi Oisy 124 60 Losy tureckie —*—, Wę- 
WOgO starcia pom iędzy m ieszkańcami górska renta 100.87, Akcye związkowego ban- 
w egierskich w si, St. Miklosz i Bor- k“ 02 25, Akcye banku obrotowego 222'75 
szowa a żołnierzam i rumuńskimi. Po- Ak°ye k°iei państwowej — , Rubei papiero- 
wodem był spór o granicę. Żołnie- 1*11*—, Węgierskie losy 121-90, Marka 
rze rum uńscy w liczbie 12 pod do- niemiecka — , kolej Karola Ludwika —*— 
wództwem  oficera strzelali do w ieś- »kcye tytoniowe — Akcye Banku dla

O rozpoczętej we F r a u c y i  sesyi rad 
generalnych w departamentach donoszą:

niaków w ęgierskich  i prowadzili for-1 « * ' -  -
malne oblężenie chat.

Sofiit, 26 sierpnia. Agencya Ea- 
vasa donosi, iż w  kołach rządowych i 
oficerskich w  B ułgaryi panuje prze­
konanie, że z uw agi na zajęte przez 
R ossyę i Turcyę stanowisko, musi

ciche.

W iedeń, 25 sierpnia 188?,| godzina 5, 
minut 15 Akcye kredytowe —.— Auglo- 
Austr. —• , Unioubauk —•—, Kolej Karola 
Ludwika —.—, Południowa —*—, Renta 
papierowa —.—, Galie, listy zastawne —'—, G a lie , l is ty  --------------

książę K obursk i sp e łn ić  obow iązek aż G a lic y jsk ie  o b lig acy e  in d em nizacyjne — ■—
do końca. Oficerow ie tw ierdzą  naw et, G alicy jsk i b a u k  ru s ty k a ln y  — , Losy z roku
iż należy  u s tąp ić  ty lko przem ocy. 1883 -— *-—, N ap o leo n d o r — . — Rubel pa- 

S o fia , 26 s ie rp n ia . Tonczew  n ie  p ie ro w y  — . 

p rzy ją ł m issy i u tw orzen ia  gab inetu , W iedeń , 26 s ie rp n ia  1 8 8 7  r. godzina 
ośw iadczając, iż nie będąc członkiem  10 min 30 Akcye kred y to w e  282-25, A nglo-
m in is te rs tw a , m oże być pożyteczniej- Augtl r jn io n b a n k  — , Kolej Karola

Irfill A/>111 inilfrarfilrinmn TfA/»xrr7Tro _ — .szym  księciu bułgarskiem u. D ecyzya j Ludwika 211- 
w  sprawie utworzenia now ego gabi­
netu może nastąpić dopiero w S —  4
dniach.

Południowa —*—, Renta 
papierowa —.— 5#|0 Galie. łup. listy zastawne 
95*50 Galie, oblig. indemn. . do —*—

o  • • /rrt 7 \  ̂ /* 1° listy bauku kraioweffo  •Berliu, 26 sierpnia. (Tel. pryw.) 41/ 0, t  . 10<i —
Berliner Nachrichten wvstenuia orze- i  0 P y ka kra]owa z 1883 roku

1  Napoleondor 9.95.50 Rubel papierowy —ciw  rossyjskim  panslawistom , ośw iad­
czając, że śm ierć Katkowa nie przy­
czyniła się  do zm niejszenia w  Rossyi 
tendencyj nieprzyjaznych Niemcom.

B e r l in ,  26 sierpnia. Nord. Allg . , 
Ztg. potwierdza w iadom ość, że Porta ^ zm^n 
przesłała księciu  Koburskiemu tele- 0 
graficzne ośw iadczenie tej tr e ś c i , iż 
Porta, zgodnie z M ocarstwam i, uzna-

Usposobienie silne.

T elegram y zbożow e Z dnia 25 sierpnia
1887, Wi e d e ń :  Pszenica za 100 kilo 
—*— do —1— złr żyto —*— do —*— zh.

— do —*— złr., kukurudza —*— 
zł., owies --*—-, do — okowita 

per 10-000 litr procent 26*25 do 26 50 złr,
•—, rzepik —.—S z c z e c i n :  Pszenica

rzepak —"— do —*— zł., 100 kilogr. na wio­
snę B u d a p e s z t :  Pszenica n a 
6  88, do 6-90 —. - zł. B 
żółta (na sierpień) 151

er li  n:
50 do

j e s i e ń
Pszenica

.  postępow anie k sięcia  K obG skicgo | J -
w B ułgaryi za nielegalne i przeciw ne  
prawu.

Brest, 26 sierpnia. D ziś odbył 
się  tu pogrzeb księcia  W ittgensteina.
Na pogrzebie był obecny nam iestnik  
A lzacyi i Lotaryngii, ks. Hohenlohe z 
małżonką. Po pogrzebie dały s ię  s ły ­
szeć okrzyki: N iech  żyje R ossyat  
N iech  żyje Alzaoya i  L otaryn gia '.’

*—, żyto—, *5—*— m. spirytus 74*— . rzepakowy olej —* 
P a r y ż :  mąka 46.90 kilogr. —*— olej
rzepakowy —*—. f r , spirytus —*—•—*—-

Odpowiedzialny Redaktor Adam Kreobowleokl.



Pociągi kolejowe
podług zegara lwowskiego, 

przychodzą do Lwowa':
Z Czerniowlec: o godz. 10 min. 8 wieczór 

pociąg pospieszny, o godz. 8 min. 85 
rano i o godz. 3 min. 30 po południu 
pociąg mięszany.

Z Podwołoczysk: na dworzec Pedzamcze 
o godz. 10 min. 10 wieczór pociąg po­
spieszny, o godz. 2 min. 28 rano i o 
godz. 3 min. 19 po południu pociąg 
mięszapy.

Z Podwołoczysk : na dworzec główny lwow­
ski: o godz. 10 min. 24 wieczór pociąg 
pospieszny, o godzinie 8 min. 5 w nocy 

> pociąg osobowy o godz. 2 m. 15 po poł. 
pociąg kuryerski i o godzinie 3 min. 50 
po południu pociąg mięszany.

Z Krakowa: o godz. 5 min. 50 rano pociąg 
pospieszny, o godz. 3 m. 58 po połudn. 
pociąg kuryerski, o godz. 9 m. 27 wie­
czór pociąg osobowy, o godz. 11 mi 35 
przed południem pociąg mięszany.

Ze Stryja: o godz. 8 min. 59 rano i o 
godz. 4 min. 35 po południu pociąg o- 
sobowy, a  o godz. 1 min. 35 w nocy 
pociąg osobowy.

O dchodził ze L w o w a :
Do Krakowa: O godz. 10 min. 44 wieczór 

pociąg pospieszny, o gedz. 2 m. 25 po 
połndn. pociąg kuryerski, o godz. 4 m. 10 
rano pociąg osobowy, o godz. 4 min. 50 
po południu pociąg mięszaay.

Do Czerniowlec: O godz. 6 min. 20 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 22 
w południe i o godz. 11 min. 6 w nocy 
pociąg osobowy.

Do Podwołoczysk
o godz. 4 m. 8 
o godz. 6 min. 
ny, o godz. 12 
godz. 10 m. 25 

Do Podwołoczysk 
o godz. 6 min. 
o godz. 1 min. 
min. 55 wieczór 

Do Stryja: o godz. 
godz. 11 minut 
ciąg osobowy a 
pociąg mięszany,

z głównego dworca
po poł. pociąg kuryerski, 

10 rano pociąg pospiesz- 
min. 38 po południu i o 
wieczór pociąg mięszany. 
z dworca Podzamcze, 
22 rano pociąg pospieszny 
8 po południu i o godz, 10 

pociąg mięszany.
7 min. 20 wieczór i o 
47 przed południem po- 
o godz. 6 min. 30 rano

C. k. generalna D yrekcja 
kolei państwowych.

W y c i ą g
z rozkładu jazdy od Igo czerwca 1887.

Zegar peszteński
Odjazd ze Lwowa:

Godz. 11 min. 27 przed połud. pociąg osobowy 
do Stryja, Cbyrowa, Stanisławowa i Hu­
siatyna.

Godz. 7 wieczór pociąg osobowy do Stryja, Ghy- 
rowa, Zwardonia i Ławocznego.

Godz 6 min. 10 przed połud. pociąg osobowy 
do Sryja i Ławocznego.

Przychodzą do Lwowa:
Godz. 8 min. 39 przed połudn., pociąg osobo­

wy ze Zwardonia, Chyrowa, Stryja Ła­
wocznego.

Przychodzą do Stanisławowa:
Godz. 8 min. 35 przed połud., osobowy pociąg 

z Husiatyna.
Godz. 9 min. 02 przed połudn., osobowy pociąg 

ze Zwardonia, Stryja i Ławooznego.
Godz. 5 min. 37 po połudn. pooiąg osobowy z 

Husiatyna._______  _________

Godz. 5 min. 51 po połud., osobowy pociąg z 
Chyrowa, Lwowa, Stryja.

Odjazd ze Stanisławowa:
Godz. 9 min. 45 przed połud. pociąg osobowy 

do Stryja, Lwowa i Chyrowa.
Godz. 9 min. 58 przed połud. osobowy pociąg 

do Husiatyna.
Godz. 6 min. 28 wieczór, pociąg osobowy do 

Stryja, Lwowa, Zwardonia, i Ławocznego 
Przyehodzą do Ławocznego:

godz. 10 min. 45 przed połudn. ze Lwowa 
godz. 10 min. 25 wieczór pociąg osobowy

Godz. 1 min. 15 w nocy, osobowy pociąg ze 
Lwowa, Chyrowa, Husiatyna, Stanisławo­
wa i Stryja.

Godz. 4 min. 15 po połud. pociąg osobowy z 
Chyrowa, Stryja, Husiatyna, Stanisławowa.

Godz. 1 min. 15 w nocy, pociąg osobowy z 
Husiatyna, Stanisławowa, Chyrowa, Stry­
ja i Ławocznego.

Odjazd z Ławocznego:
Godz. 6 min. 54 wieczór, pociąg osobowy do i 

Husiatyna.
Godz. 6 min. 23 wieczór, pociąg mięszany do 

Stryja, Lwowa, Zwardonia, Chyrowa i Ła­
wocznego.

Godz. 3 min. 4 rano, pociąg osobowy do Stry­
ja, Lwowa, Stanisławowa i Husiatyna.

Do wszystkich pp. właścicieli pd' 
pierów wartościowych.

W  skutek wzm ianki uez.ynionej przez nas 
dniem 16 sierpnia b. r. w gazecie losowań „Nadzieja1 * 
gdzie zwróciliśm y uwagę posiadaczy listów z a s ta ć  
nych i obiigacyj na wielką liczbę niepoduiesionyp*1 
dotąd, a wylosowanych ju ż  kapitałów , ofiarując si? 
zarazem  spraw dzać bezpłatn ie w szystkie papierj 
wartościowe, czyli nie są już  wylosowane; przysłano 
nam z w ielu s ‘ron spisy  papierów  wartościowych d® 
spraw dzenia, a po dokonanem zbadaniu tychże ochrO' 
niilśmy wielu właścicieli wylosowanych już listów za' 
staw nych i obiigacyj od dalszej dotkliwej s tra ty .

L istów  zastawnyzh samego tylko Towarzystw* 
kredytowego ziem skiego galicyjskiego je s t około pół' 
to ra  miliona, już oddawna zapadłych  a dotąd nie' 
podniesionych, pomimo czego kupony tak  tych listo* 
zastaw nych jak  i w szystkich innych wyloBowanyck 
papierów  wartościowych, sp ieniężają regu larn ie  pp; 
w łaściciele, nie wiedząc, jak  znaczną szkodę sani) 
sobie przez to wyrządzają.

W ydając gazetę losowań, jesteśm y w stanie 
jak  najdokładniej spraw dzić każdy pap ier wartościo­
wy, odbieram y bowiem zawsze oryginalne listy wszy* 
stkich ciągnień i posiadamy wykazy wszystkich pa­
pierów wylosowanych a  dotąd niepodniesionych. — 
Zapraszam y zatem i. tych także, k tórzy nie prenume­
ru ją  ,,Nadziei“, do przysłan ia  nam spisu sw ych li­
stów zastaw nych, oblizacyj i losow, podejm ując się 
takowe bezpłatnie rozpatrzeć, polecając też w ogóle 
w każdym  k ierunku usługi nasze bezinteresownie.

A dm inistracza r N ad zie i“ 6072
A u g u st S c h e lle n b e r g ,

Dom baDkowy i kantor w ym iany  
w e L w o w ie , 

ulica K arola L udw ika w gm achu gal- 
Toow arzyslw a kred. ziemskiego.

Przyjechali do Lwowa
dnia  26 sierpn ia  1887 

Hotel Francuski.
Pp. W. Kraiński z Wyszatyc, J. Bót- 

tinger z Hamburga, H. Marz z Manheim 
(Londyn), H. Pollak z Hostomitz.

Hotel Warszawski.
Pp. J. Neutnann z Debreczyna, Z. 

Wyczółkowski z Husiatyna.
Hotel Langa.

Pp. A. Lichtenstaedter z Frankfurtu.

C ennik lwowskiej izoy handlowe] i przemysłowe).
Lwów dnia  25 sie rpn ia  1887.

I. Akcye za sztukę.
Kol. g. K ar. Lud. po 200 zł. m. k. * 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. g 
Banku h ip . galie. po 200 zł. w. a. g- 
B anku kred . gal. po 200 zł. w. a. -w 

2. List. zast. za 100 zł. g
Banku hip . galic . 6 pr. w. a.

■ » b 5 pr, w. a.
* b b 5 pr- w. a. wy- 0 
iosowane z 10 p r. prem ią  . . “

B anku k ra j. 41/, pr. w. a. los. 511. ^  
Tow. kredyt, galic .' 5 p r. w. a. i? 

b , b 4 pr, w. a. io
n a B 5 p r.lo s . w 871. g

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. lo s4 1 V il. ?
41), pre. b ,  5 2 ?

.  4 prc. „ „ 5 6 - *
L is ty  dłużne g. Z . k r. w ł. (dawniej g  

6 prc.) 3 p r. w. a. w likw idacyi 
L is ty  d łużne g. Z . k r. wł. (dawniej 

5 pr.) 21/, p r .  w. a. w likw idacyi 
3. Listy dłużne za 100 zł.
Ogóln. ro i. kred . Z ak ładu  dla Gal. 

i Buków. 6 p r. los. w 15 lat.
4 . Obllg! za 100 zł.

Indem niz. galic . 5 pr. m. k.
O blig. K om unale ga l. Z akł. kred. 

w łośeiańsk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wa.
O bligi kom unalne B anku Krajo­

wego 5. p r, w. a. I em isyi . . 
Pożyczki k r. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 4^'j pr. wa.
6. Lo»y m iasta  K rakow a . . .

„ „ Stanisław ow a ,
6. Monety

D ukat holenderski . . .
D ukat cesarski . . . . . . .
N a p o l e o n d o r .............................
P ó ł im p e ry a ł ........................................
B ubel rossyjski srebrny  . . .

- „ papierow y . .
10 m arsk  niem ieckich . . .

płacą żądają
w alu tą  austr.

złr. ct. z łr . ct.
210 50 
222 50 
280 —
211 —

213 50
225 50 
285 -  
216 —

99 75 100 75

102 75 
95 50 

101 25 
95 50 

101 25 
92 75 
99 — 
92 2-5

103 75 
96 50 

102 25 
96 50 

102 25 
93 75 

100 — 
93 25

47 50 -

41 44 —

104 - 105 -

100 - 101 -

103 50 
94 50 

P 7  -  
28 50

105 50 
96 50 
19 — 
31 —

5 81 
5 89 
9 91 

10 23 
1 54 
1 10 

61 35

5 91 
5 99

10 Ol
10 33 
1 64 
1 12
62 —

Kurs giełdy wiedeńskiej.
ss dn ia  24 sie rpn ia  1887.

I, Dług państwa. płacą żądają

Jedno lity  dług państw a w banknot, 
m&j-listopad • . . .  • . 81.60 81.80
lu ty - s ie rp ie ń .............................................. 81.60 81.80

Jedno lity  d ług państw a w srebrze.
s t y e z e ń - l i p i e e ........................................  82.80 83.—
k w ie e ień -p a ź d z ie rn ik ................................... 82 ’80 83 .—

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 129.50 130.25 
„ „ 1860 po 500 z łr. w. a. 5 pr. 136.25 136.76

„ 1860 po 100 złr. 5. prc. 138.50 1 3 9 . -
„ 1864 po 100 z łr ......................  164.25 164.75
r  1864 po 50 z łr ......................  163 75 164.25

R enty Com. po 42 litr . austr. . . . 160.—  181 —
L is ty  zastw. domen, państw , po 120

z łr . 5 pro..................................................... .........
R en ta  papierow a 5 pre. z r. 1881 , . 96.45 96.65 
A ustr. ren ta  zł. wolna od podat. 4pre. 113 .— 113.20

2. Cbiigacye indem. 5 prc. (za z łr. m. k.)

Czech ] 09.50 — -
B u k o w i n y ................................................... 104.— 104.70
G a l i e y i ........................................................  104.50 105 —
Niższej A u stry i ,  .................................109.50 1 1 0 -
S ie d m io g ro d u ..................................................104.50 105.—
W ęgier . . .  ....................................... 104.60 105, —

3. A k o y e.
Bank Anglo-aust. 200 zł. ernit. zł. 120 107.50 108.— 
Inst. kred. d la handlu  po 160 z ł. . . 282.30 282.-50 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 560.— 56-5.—
Gal. banku hip . po 200 z ł .....................  —
Gal. bank. d. han . i prz. a 200 z ł.w pł.40pr. — .— —.—
Gal. zak ł. kred. ziemgk, a 200 zł. . . — ,— —.— 
B ank d la  k .ajć  w koronnych a 200 zł.

w pł. 50 p r ...................................   . — .— —
B anku austro-w egiersk. a 600 zł. . . 885.— 887 .— 
Kol. A lbrech ta  z 200 zł. w srebrze . — .— —.— 
A ust. Tow. żeglugi par. dun. po 500zł.m . 396.— 397.— 
Kol. Cesarzowej K lżbiety po 200 zł. m. — .— —.— 
Kol. Preszow -T aru . (w. a.) a  200 zł. —
Północna kolej po 1000 zł. m. ir. . 2520.— 2 5 2 '.—
Kol. K ar. Ludw . po 200 zł. m. k. . , 21175 212.— 
Lwów-O zen;. kol i po 200 zł. wa. war. 223.25 233 75

p łacą  żądają
Tow. ko), żel. państw , po 200 zł. m. k. 226.25 226.75 
Połud. kol. państw , po 200 zł. w. a. 8 75 82. — 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 169.50 170 —

4. Listy zastaw ne losowane.
Ogólny rolniczo-kredytow y Zakład dla

Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. ■ - . — —• —
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4’/« pr. w

złocie w 50 1.............................................  101.30 101.70
„ „ premiowe po 3 prc. 102.— 102.50

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181. 6. pr. 99.— 100.— 
,  „ ,  ,  w 20 1. 7 pr. 100. -  1 0 1 ,-
„ „ „ „ w 36 1. 5 J/j pr. - - .  -

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre. . . 96.— —.—
b b b b » PO 5 pre. . . 101,50 101 70
B B „ B B po 5 pre. w „  , „  iA 1 - A

37 latach  zwrotne . . . . . .  lOl.hO 101.70
Banku krajów. 4 '/ ,  pr. wa. los w 51V, i. 95,50 96.50
O bligi komunalne B anku krajowego

5 w e . w. a. I  e m i s y i ....................... 100.25 100.75
G al.'b an k u  hip . po 5 pro. w 40 1. wyl. 9.9.50 100 .— 
Banku austro-w ęgiersk. po 5 prc. . . —
W og. Tow. ziem. ake. po 5 prc. . 101.50 103.—

Z akł. k r. ziems. po 51!, pre. — 102.25

5, Obllgaoye Z praw em  pierw szeństwa (za 100 zł.)
Kolej A lbrechta a  300 zł. 5 p r . w. a 99. — 99 50 
Tow. kol. żel. P reszów -T arnow  (w. ex.)

a 300 zł. 5 prc. w srebrze . . . 1 6 1 — —
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 100.2-5 101. -

„ po 100 zł. w. a. . . —
Kolej gal. K ar. L ud. emisya z r. 1881

po 41/* pro................................................ . 101.20 101.40
dtto. dtto. (Jarosław -Sokal) , 100 50 100.75 

Kol. gal. Lwów .-Czer.-Jass. emis. a 3O0 
zł. 4 prc. w srebrze z r. 1884 . . 81.75 82.25

r. 1884. . . 90.75 91.25
z r. 1888 . —
z r. 1872 , - . -

W ag. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 99.50 99 90

6. L o s y .
Inst. kr. d la han. i pr. po 100 zł. w . . 181.2-5 182 —
Clarego po 40 zł. m. k .................................. 4 7 '— 47.50
Tow. ż e g l.p a r .n a  D unaju po 10Ozł.ia.k. 115.50 118 .-- 
K eelevicba po 10 zł. m. k. . . .  35 — — .—

płacą żądają 
18.25 18.75

2L75 
4 9 . -  
48.25 
17.— 
11 . -

Losy m iasta K rakowa po 20 zł. w. a.
Pożyczka m iasta  L ubiany po 20 zł. . 21.—
Pożyezka m iasta  Bud;, do 40 zł. w. a. 48.—
Palfiego po 40 zł. m. k ..................... 47.75
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 16.80

„ „ w ęgiersk. ,  t o  5 z ł 19.80
Fundaeya szp ita la  A rcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a .................................  20.25 21 .—
Salina po 40 zł. m. k ......................  60.25 60.75
St. Genois po 40 zł. m. k .....................59,— 39.7“
Pożycz, m. S tanisław ow a (po 20 zł. wa.) 30.— 80.50
Pot. T ryestu  po 100 zł. m. k. . . . 136.50 137.50

b b po 50 zł. w. a. . . ■ 69-— JO.—
W aldsteina po 20 zł. m. 1- —  ■ Tl 75 40.25
W indiśchgratza  po 20 zł. m. k. . . 48 25 48.76

7. Weksle (na 3 m iesiące)
A ugsburg  na 100 zł. w. p. n. . . . — .— — —
B arii* za 100 m ark w. p. n. . . —.—  —
F ra n k fu rt za 100 inark w. p. c. . . — .— —
H am burg za 100 m ark w. 0 3. . . — .— -------- '
Londyn za 10 ft. szt. . 125.80 126. "
Paryż  za 100 fi............................. 49 65 .— 4 9 .7 0 .-

I  ł 8 t  ł .
5.94 — 
5.93.—

9.95.—
10.26.—

K a r t
D ukat cesarski men.

„ pełnej wagi . .
K o r o n a .............................
20 franków ka . . .
Rossyjski pó łim perysł .
T a la r  z w ią z k o w y .......................................— .— —
S r e b r o ...................................................  — .— —

Z lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej
Telegrafow any kurs w iedeński.

dnia 5 s ie rpn ia  1887.

Jednolity  dług państw a w banknotach
„ „ w s r e b r z e -  . .

R enta w z ł o c i e ..................................
5 prc. austr. ren ta  m arcow a .
Akcye banku wiedeńskiego . .

„ „ kredytow ego . . . .
L ondyn ...................................................
N a p o le o n d o r ..............................................

D ukat cesarski raeu. . , 
i 00 marek nlenaieckir.h . .

5.96'
5.96.-

996!-
10.28.

T T ] et.
81 60
82 80

112 •95
96 50

886 —

282 ___

125 85
9 95 */»

5 94
61 55
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Licytaoye.
L. 1192/4410. (6064 3—3)

W tut. sądzie odbędzie się o godz 10 
rano w dniu 21 września i 21 października 
1687 powyżej ceny tzacunkowej, zaś dnia 
21 listopada 1887 nawet poniżej takowej, 
jednak nie niżej sumy zahipotekowanych 
długów licytacya realności 1. 8 według wy­
kazu hip. 210 księgi gruntowej Ostrów z 
Rusołowem, Iwana Stójki własnej na rzecz 
Mikołaja Bosakowskiego pto 1200 i 300 
złr. z pn.

Cena wywołania 3250 zł.
Wadynm 325 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w ts. re- 
gistraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych ustanawia 
się kuratorem Jana Waina z Buska.

W razie nieudałej sprzedaży na po­
wyższych terminach, wyznacza się do prze­
słuchania wierzycieli hipotecżnyeh termin

na dzień 21 listopada 1887, o godz. Seiej ! L 
po południu. j

C. k. sąd powiatowy.
Busk, 31 maja 18«7.

L. 3922. (6065 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Glinianach o- 

głasza, że celem zrealizowania legatu uczy­
nionego przez ś. p. Jacka Łukawieckiego na 
rzecz funduszu gr. katol. cerkwi w Glinia­
nach, odbędzie się dnia 9 września 1887, o 
10 godzinie przed południem w tutejszym 
sadzie publiczna dobrowolna sprzedaż pgrt. 
1480/1, 1482/1, 1487/1 i 1488 w Zamościu 
położonych, dotąd wedle wyk. hipot. ]. 267 

I gminy katastralnej Zamoście, na imię Jac­
ka Łukawieckiego zapisanych, z tera, że 

; wierzycielom, którzyby na ciele tabularnem 
| jakie pretensye zabezpieczone mieli, zastrze- 

żonem zostaje ich prawo hipoteki bez wzglę­
du na cenę przez przetarg uzyskaną.

Cena wywołania 300 zł.
Wadyum 15 zł.
Gliniany, dnia 30 czerwca 1887.

31197. (6069 1—3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

j że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo 
kojenia pretensyi c. k. uprz. gal akcyjnego 
Banku hipotecznego we Lwowie w kwocie 
796 złr. 37 ct. z 7- prc od l i go listopada 
1886 i kosztami sądowymi w kwocie 7 zł. 
4*3 ct. odbędzie się dnia 12 października i 
17 listopada 1887, każdym razem o godzi­
nie 11 przed południem przymusowa licy­
tacya, do Franciszka Głodzińskiego wedle 
wyk. hip. gm. kat. Lwów 1. 413 należącej 
realności pod 1. 498 */4 we Lwowie poło­
żonej, na których terminach, a to na pierw­
szym realność ta tylko wyżej ceny wywo­
łania 24963 zł., lub przynajmniej za tę ce­
nę, na drugim zaś także i poniżej tej ceny 
sprzedaną zostanie; dalej, że jako wadyum 
kwota 2496 zł. złożoną być m a ; akt osza­
cowania i warunki licytacyjne w registra- 
turze sądowej przejrzeć iub odpisać wolno; 
nareszcie, że dla wszystkich tych wierzy­
cieli, którzyby po wyoaniu wyciągu tabu­
larnego, to jest po dniu 3 lipca 1887, rze­
czowe prawa na wspomnionej realności na­

byli, lub którymby uchwały sądowe niniej' 
szej sprawy egzekucyjrej dotyczące z jakie' 
gobądź powodu doręczone być nie mogłji 
adwokat dr. Dulęba kuratorem, a jego zft' 
stępcą adwokat dr. Lehman mianowany
został.

L w ó w , o n ia  1 3  s i e r p n i a  1 8 8 7 .

L. 659. (6038 1—31
W tutejszom sudi widbudesia pubły' 

eznaja egzekueyjuaja prodaż realnosty pi<? 
cz. kons. 4 w Chłopiwci wyk. hip. 301 toj1 
hromady, własnoj Łueia Zymy, w eiły z»' 
spoko,jenia 11 załehłrch rat po 22 złr. 7* 
ct. i kapitału 27 złr. 67 ct. z prynałeż. P* 
ricz obszczoho kredytowoho Zawedenia dn** 
23 łystopada i 22 dekembria 1887, o 9 h°' 
dyni pered południem.

Cina wykłykania 800 zł.
Wadyum 80 zł.
Kuratorom wirytełej hipotecznych a' 

stanowiaje sia hosp. Felicyana Polańeko^’ 
C. k. sud powitowyj.

Kopoczyńci, dnia 28 lutoho 1887.



L 4769. (6086 2—8)
0. k. sąd powiatowy Gliniański ogła­

sza, że w zabudowaniu sądowem odbędzie 
się o godzinie 10 rano w dniu 19 września 
i 24 października 1887 powyżej ceny sza­
cunkowej, zaś dnia 28 listopada 1887 na­
wet poniżej takowej, licytacya połowy real­
ności wykaz, hipot. I. 896 i całej realności 
wyk. hip. 1. 397 gminy kat. Kurowice ob­
jętych, Maryi Bobreckiej własnych, na rzecz 
glinianskiego towarzystwa kredytowego pto 
50 zł, z pn.

Cena wywołania 90 zi.
Wadyum 9 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania

Ł. 3222. (6J 85.
itesztę warunków, aac oszacowania 11 W dniu 14 wrze,snia, 2 października 

Wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- i 16 listopada 1887, o godzinie Jtej z rana
* °  I n n u r ł O i l a u  M Q  I n A O r t i  T i n i i  n

dżinie lOłej ran o przymusową sprzedaż 2/8 nowiącej, Józefa, Jana, Wojciech* a - i -  n , , • •
części realności 1. wh. 60 ks gr. Wiśnicz Antom ego i Anny K u ł a k o w S  ’ > lh  snyC£ ’ celem zaspokojenia pretensyi Dyrek-’ - 1 8 - - - “■""mucu własność cvi Towarzystwa zaliczkowego w Sokalu wczęśc i_____
miasto, masy spadkowej Julii Kunst] er wła­
snej, celem zaspokojenia pretensyi Towa­
rzystwa zaliczkowego w Bochni w kwocie
50 zł. z pn. .

Cena wywołania 125 zł.
Wadyum 13 zł.
Reszta warunków, akt oszacowania i 

wyciąg hipoteczny do przejrzenia w re-
gistraturze.

Wiśnicz, 23 lipca -887

_ własność cyi Towarzystwa zaliczkowego 
stanowiącej w drodze publicznej licytacyi ilości 300 zł. aw. z pa.
w dniu 22 września, 22 października i 21 Cenę wywołania stanowi cena szacun-
listopada 1887, każdym razem o godzinie kowa sprzedać się mającej majętności w
10 rano, z tern, że na pierwszym i drugim - iiości 740 i 150 zł., wadyum zas kwota 74
realność ta tylko za cenę wywołania 1300 ! zł- i 15 zł. aw.

gistraturze.
Dla wierzycieli hipotecznych ustana­

wia się kuratorem pana Michała Szczerbę.
W razie nieudałej sprzedaży na po­

wyższych terminach, wyznacza się do prze­
słuchania wierzycieli hipotecznych termin 
na dzień 28go listopada 1887, o godzinie 
3 po południu.

Gliniany, dnia 23 hpca 1887.

na rzecz Zakładu 
włościańskiego o 78 złr.

1 AU U£5(iv^wr»».
przeprowadzi sąd sprzedaż realności nod n
k 130 i 148 w Uluczu, spadkobierców śp
Wasyla Pawłowskiego -  - - 1
kredytowego 1
et. z pn.Cena wywołania 200 zł.

Wadyum 20 złr.
Bliższe warunki przejrzeć można w re 

gistraturze C. k. sąd powiatowy.
Bircza, 3 czerwca 1887.

~  (6111 2 - 3 )
L. 1392. (6116 2 -3 )

W c. k. fabryce tytoniu w Zabłotowie 
na dniu 20 września 1888, o 10 godzinie j L. 22811. nnrx
ranu odbędzie się licytacya względem do-i  W celu pono g < p -
stawy różnych artykułów dla tutejszej eko- źnionej h^rt?^“ eL rZedaża znaczków stem- 
nomii na rok 1888. Bliższych wiadomości; czonej z drob^ etóPw wekslowych w Strpso- 
można zasięgnąć z ogłoszenia, znajdującego płowych i blankm j skarbowvm.
się w ek. finałow ej krajowej Dyrekcyi we Wie,, w 

sławowa i Kołomyi.
Zabłotów, dnia 22 sierpnia 1887.

pise 
śnia 1887.

L. 5734 (6098 2 - 3 )
W tutejszym sądzie odbędzie się o go-j  stemplaeh 

dżinie 10 rano w dniu 21 września i 19go 
października 1887 powyżej ceny szacunko­
wej, zaś dnia 22 listopada 1887 nawet po­
niżej takowej licytacya realności 1. 168 rep. 
w Wołczem, spadkobierców po śp. Izraelu 
Majer, a to Josla, Herscha, Chaima, Nisla,
Roni i Leiby Majerów własnej, na rzecz 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li- 
kwidacyi we Lwowie pio 84 zł. 24 et. zpn.

Cena wywołania 250 zł.
Wadyum 25 zł.
Resztę warunków 1 akt opisania wolno 

przejrzeó w tus. registraturze.
Turka, dnia 28 lipca 1887.

Rno/nv obrót w tej hurtowni wynosił 
za czas od 1 stycznia 1886^0 końca gru­
dnia

L. 5887. (6096 2 -  3)
C. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej pre­
tensyi galic. Zakładu” kredytowego ziemsk.
w  K ra k o w ie  w  k w o c ie  200 zł. z pn., odbę- 

’!  ,8l§ w sądzie tutejszym egzekucyjna 
sprzedaż realności pod 1. k. 290 w Podhaj­
cach i p0(j Q ^  w gjAfku położonych, 

tabularnego nie stanowiących, Macieja 
l Klary Trockich własność s ta n o w ią c y c h
drodze publicznej lieytacyi w dniu 22 wrz 
snia, 22 października i 22 listopada 1 *
^8iżdym TfliZATn n ornrlr.iniA 10 ra,T10 k ’

1886 w tytoniu 20503 zł 40 ot m 
i wekslach 246 zł. 57 ct.. razem

20749 zł. 97 et. 5 razem
Pisemne oferty, zaopatrzone w wadvum

w kwocie 100 zł. mają być wniesione naj
później do 2giej godziny po południu dnia
12 wrześni a loo /.

B liższe  warunki konkurencyi moira 
być przejrzane w ck. pow iatow ej dvrekJti 
skarbu w Tarnopolu. J yreneyi

C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu 
T arnopol, dnia 14 sierpnia 1887.'

zł., lub wyżej, na trzecim zaś także niżej 
takowej, jednak nie niżej jak  za 1100 złr. 
najwięcej ofiarującemu sprzedaną zostanie!

Wadyum wynosi 130 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i pro­

tokół zastawniczego opisania i wyciąg hi­
poteczny przejrzeć można w tutejszej re­
gistraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie p. Michała Bo­
rowskiego ck. notaryusza z Podhajec.

Podhajce, 30 maja 1887.

L. 3875. (6094 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza,"że na zaspokojenie niespłaconej pre­
tensyi galic. Zakładukredytow ego ziemsk. 
w Krakowie w kwocie 100 zł. z pn. odbę­
dzie się w sadzie tutejszym egzekucyjna 
sprzedaż realności pod łk. 73 w Siółku po­
łożonej, ciała tabularnego me stanowiącej, 
Pawła Dżułyńskiego własność stanowiącej, 
w drodze publicznej licytacyi w dniu 22go 
września, 22go października i 21 listopada 
1887. każdym razem o godzinie 10 rano, z 
tern ’ że na pierwszym i drugim terminie 
realność u  tylko za eenę wywołania 200 
zł. lub wyżej, na. trzecim zaś także niżej 
takowej, jednak nie niżej jak za 190 zł. 
najwięcej ofiarującemu sprzedaaną zostanie.

Wadyum wynosi 20 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i pro­

tokół zastawniczego opisania i wyciąg hi­
poteczny przejrzeć można w tutejszej re­
gistraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano- 
nowiono kuratora w osobie p. Michała Bo­
rowskiego, ck. notaryusza z Podhajec.

Podhajce, 11 czerwca 1887.

W pierwszym i drugim terminie nabyć 
można majętność każdą tylko za eenę wyż­
szą lub nie niższą od ceny szacunkowej, na 
trzecim zaś terminie i poniżej tej ceny.

Wyciąg tabularny, akt oszacowania i 
resztę w całości przytoczonych warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu- 
rze tut. sądu.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
został zamianowany p adwokat dr. Włady­
sław Wejdą.

Sokal, dnia 10 czerwca 1887

L. 3706. ~  (6122 1—3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniu 28 września i 28go 
października 1887 powyżej ceny szacunko­
wej, zaś dnia 30 listopada 1887 nawet po­
niżej takowej licytacya 13/120 części real­
ności 1. 56 w Zernicy wyżnej, małoletniej 
Anny Łuezków własnych, na rzecz Maksy­
ma Łuezków pto 30 zł. z pn.

Cena wywołania 95 zł. 32 kr., wadyum 
9 zł. 53 2/10 kr.

Resztę warunków, akt opisania i osza­
cowania wolno przejrzeć w tusądowej re­
gistraturze.

Baligród, 5 lipca 1887.

L.

/ m razem o godzinie 10 rano z tern 
be na pierwszym i drugim terminie r 
flość ta jylko za cenę wywołania,, mian, 
cie za realność pod lk 290 w l ° dhaJC]ub 
50 zł., za realność w Siółku 35'0.a wej, 
wyżej, na trzecim zaś także wie) 
jednak nie niżej jak 390 zł najwię J 
rującemu sprzedany zostanie 

Wadyum wynosi 40 zł.

5180. . \  (8»8J  * - » )
W sprawie ck. uprzyw. galic. Zakładu

ared w ło ść , w likwidacyi we Lwowie prze­
ciw Mikołajowi Wasyłyk o 20 rat po 6 zł. 
wa. z PD,i sPrze5aną zostanie realność pod 
jjr 248 z wykazu hipot 1. 420 dla Toporo- 
wiec, w dniu 25 sierpnia, 22 września i 24 
października 1887, o 8mej godzinie przed 
południem.

Cena szacunkowa 200 zł.
Zakład 10-prc.
Reszta warunków w tut. sądowej re 

gistraturze.
Kuratorem wierzycieli p. Jan  Bosako- 

wski z Horodenki.
Z c. k. sądu powiatowego.

Horodenka, dnia 28 maja 1887.

?< \  n - i  (6130 1—3)C. k. sąd powiatowy w Żmigrodzie po­
daje do publicznej wiadomości, iż dnia 7 
września, 13go października i lo  li^nnada 6 Srndn.a 1SS7,

L. 960. (6123 1—3)
Dnia 30 września, 3 listopada i 6 gru­

dnia 1887, o 10 rano, odbędzie się publi­
czna sprzedaż realności pod lk. 127 w Za­
wadzie uszewskiej, wyk hip. 103 księgi gr. 
gminy Zawada uszewska objętej, Jana Pas­
ka własnej, na rzecz Jakóba Kwiatka, ce­
lem zaspokojenia sumy 122 zł, w. a. z pn. 

Cena wywołania 857 zł. 50 ct. 
Wadyum 85 zł. 75 ct.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny 

i warunki licytacyjne przeglądnąć można w
registraturze.

Termin do ułożenia lżejszych warun-

L. 4735. (5241 2 3)
W sprawie kasy oszczędności miasta 

Kołomyi przeciw Chaimowi Falikowi pto 
! 500 zł. wa. z pn sprzedaną zostanie suma 
j 3000 zł. wa., na karcie ciężarów realności 
pod J. k. 3.97 i 98 w Czernelicy położonej, 

j wykazem hip. 1. 763 dla tejże gminy obję 
' tej, Schmila Falika. względnie tegoż spad-rn ■ TVr i -i

tokół ™ g ^ WopiSnfaCyi w y L y  bi- kobierców własnej, na rzecz Chaima Falika
e . _  t«tais*.ai re- zamtabulowana w dniu 19go sierpnia, 2 Igo

września i 20go października 1887, każdym 
razem o godzinie 8 przed poł.

Cena wywołania 3000 zł. wa.
Zakład 10-prc.
Resztę warunków w tusądowej regi­

straturze
Kuratorem wierzycieli p. Jan Bosako- 

wski z Horodenki.
Z  c. k. sądu powiatowego. 

Horodenka, dnia 4 czerwca 1887.

Poteezny przejrzeć można w tutejszej re-
gistraturze.Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie p. Michała Borow­
skiego, ck. notaryusza z Podhajec. 

Podhajce, 30 maja 1887.

(6095 2—3) 
k. sąd powiatowy w Podhajcach 

ogłasza, ze na zaspokojenie niespłaconej 
~~i.„ Zakładu kredyt, ziemskiego’ - J U a .

L. 5385 
C.

pretensyi 
w

stensyi 150 zL zpn. 00
Krak0WLe tutejszym egzekucyj

odbę- 
nadzie się w sądzie tutejszym egzexuuyju.

sprzedaż realności pod lk. 16 r ®P- w 
Dobrowodach położonej ciała tabularnego 
nie stanowiącej Jana i Ag«ty Macało wła­
sność stanowiącej w drodze publicznej li­
cytacyi w dniach 22 września 1887, 22 
października 1887 i 21 listopada 1887, 
każdą razą o godz. 10 rano z tem źe na 
pierwszym i drugim terminie realność ta 
tylko za cenę wywołania 300 zł. iub wy­
żej ną trzecim zaś także niżej takowej, 
jednak nie niżej jak za 285 zł. najwięcej 
ofiarującemu sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 30 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i pro­

tokół zastawniczego opisania i wyciąg hi­
poteczny przejrzeć można w tut. registra­
turze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie p. Michała Bo­
rowskiego c. k. notaryusza z Podhajec.

Podhajce, 11 czerwca 1887.

L* 4895. (6100 2—3)
C. k. sad powiatowy w Wiśniczu prze­

prowadzi dnia 12 października 1887. o go-

81 2699. i 6031 1—3)
Sn ber egefottongfafy  ber H ytzie B erg­

m ana, Slłuttcr unb SSoruiunbcrin ber m. j. 
©rbett be§ 3Botf B ergm ana j. geige Sof* 
fet, ‘5)amib unb jftttufe Bergm ann gegen Swflh 
Palijczuk pto 13 ft. 55S . f SR. g. toirb bte 
jRealitat au§ bet ®runb&ud^8ftulage 3 -̂ 233 , 
ber ^ataftralgemeinbe G woździec stary, auf 
ben 30 . ©eptember unb 31 October 1887 , jê  
beSmal urn 10 Uljt friilj berfteigert werben.

©djofcungapmź 56  fi. óiB .
SSabium 10-prj.
^)er ®runbbu(^§au8jug fo wie aud) bie 

®j;e!utton8bebingniffe befinben iidb in ber ^g 
UTegiftratur.

t. S3ejtrfS»®etiĄt.
G w oździec, 3 1 . S u li 1887 .

odbędzie się w tutejszym ck. sądzie powia­
towym publiczna sprzedaż realności pod 1. 
33 w Zawadce poołożonej, ciało tabularne" 
niestanowiącej, dłużnika spadkobierców Ta­
deusza Jurkowskiego własnej, na zaspoko­
jenie preteuąyi Wysokiego Skarbu w kwo­
cie 834 zł. 94 ct. w. a. z pn.

C. k. sąd powiatowy. 
Brzesko, 21 marca 1887.

L. 1280. (5931 1 -3 )
C. k. sąd powiatowy w Nowym Targu 

zawiadamia, iż celem zaspokojenia preten- 
j  syi Zakładu kredytowego włościańskiego we 

Cena wywołania wynosi 221 zł. w. a. Lwowie, w kwocie 168 zł. 40 ct. zpn., od- 
zaś wadyum 22 zł. 10 ct w. a. : będzie się w tutejszym c. k. sądzie egze-

Protokół oszacowania i bliższe warun- kueyjna sprzedaż przez publiczną Jicytacyę 
Ki licytacyjne przejrzeć można w tusąd. re- realności pod lk. 126 w Rdzawce położonej,
gistraturze.

Z  e. k. sądu p o w ia to w e g o .
Żmigród, 30 czerwca 1887.

L. 1727. (6I39
C. k. sąd powiatowy w Żmigrodzie po 

daje do publicznej wiadomości, iż 
września, 13go października 1 l? n!‘st^  
1887, każdym razem o godzinie lOtej p 
południem odbędzie się w tutejszym c. . 
sądzie powiatowym publiczna sprze a r 
alności pod 1. 20 i pod 1. 326 w Żmigrodzie 
położonej, według wyk. hip. 1. 18 1 
ło tabularne stanowiącej, dłużnika Mozę 
Majera Gotzlera, a względnie tegoż spa 0  ̂
bierców własnej, na zaspokojenie Pi0 
Jakóba Grossa w kwocie 113 zł. 49 c • 
a. z przyn. . &

Cena. wywołania wynosi 1550 z •• 
wadyum 155 zł.

Protokół oszacowania i bliższe w 
ki licytacyjne przejrzeć można w tusą ■ re­
gistraturze.

Żmigród, 30 czerwca 1887.

1. wyk. 10, 9, 3, 4 objętej, Józefa Biernata 
własnej, na terminie w dniu 17 paździer­
nika 1887, o godzinie 10 rano, nawet po­
niżej ceny szacunkowej.

Cena wywołania 400 zi., wadyum 40 
zł. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw, dr. Geissler w Nowym Targu.

Nowy Targ, dnia 30 czerwca 1887.

L. 4621. 
C. k

(6093 1—3)
sąd powiatowy w Podhajcach o 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej pre­
tensyi galic. Zakładu kredytowego ziemsk.
w Krakowie w kwocie 500 zł. z pn. odbę­
dzie się w sądzie tutejszym egzekucyjna 
sprzedaż realności pod 1. k. 42 w Starem
MAiAiA/iin 1 ; i> j i- -1--- —a"'' »■»■*/> cło

2131. (6121 1—3)
C k. sąd powiatowy m. del. zawiada 

mii, iż w eelu zaspokojenia wierzytelności 
Stanisławowskiego Banku zaliczkowego w 
kwocie 200 zł. z pn., odbędze się dnia 13 
września, ligo  października i Igo listopada 
1887, o godz. 10 rano w sądowem zabudo­
waniu przymusowa sprzedaż realności dłu­
żnika Iwana Walczuka własnej, w Pasiecz­
nej pod lk. 51 położonej, z tem, że do a- 
łożenia ułatwiających warunków licytacyj­
nych termin sądowy na dzień 2 listopada 
1887, c godzinie 4tąj po południu, jest 
wyznaczony

Zakład wynosi 28 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest dr. Eliasz Fischler.
Stanisławów, 31 marca 1887.

L. 8434. (6027 1 - 3 )
W dniach 6 października. 3 l i s to p a d a  

i 1 grudnia 1887, o godzinie 10 przed po­
łudniem przeprowadzoną zostanie przymu­
sowa sprzedaż realności pod nk 127 w 
Józefowie ad Wampierzów położonej, ciała 
tabularnego niestanowiącej, dłużników Jana 
Sołtysa i nieobjętej masy spadkowej Jadwigi 
Sołtys własnej, na rzecz Zakładu kredyto­
wego włościański ego pto 900 zł. wa.

Cena szacuckowa wynosi 600 zł. aw.
Wadyum 90 zł
Akta oszacowania i warunki licyta­

cyjne można przeglądnąć w registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Radomyśl, dnia 13 maja 1887.

L. 8153. f  (6124 1 - 3 )
Sokalski c. k. sąd powiatowy ogłasza 

niniejszem rozpisaną na dnie 15 września, 
17 października 1 15 listopada 1887, zawsze 
o godzinie lOtej rano w gmachu sądowym 
odbyć się mającą przymusową publiczną 
sprzedaż majętności objętych wyk. hipot. 1. 

a 1 997 i 998 gminy katastralnej Sokal Iszei 
- 1 dłużnika Grzegorza Kobyłki, Ilgiąj dłużni-
-  i Ahatll 7, ł . n l r a o w a n n U J —  rr  ,

« • * * . im ***  Nr. m  1 <bI» *  !« » ,

mieście połciouej, ciała tabularnego nie s ta - ' eski A hali a Łukastcauków Kobyłka * ,
/> •____ i -<1

Księgi gruntowe.
L. 114 (6090)

Arkusze posiadania w formie wyka­
zów hipotecznych ułożone wraz z aktami 
założenia dla gminy katastralnej „Juszczy- 
na“ zostały do powszechnego przejrzenia
wyłożone.

Zarzuty wnosić można do dnia 2 
września 1887.

Komisya hipoteczna 
Milówka, 22 sierpnia 1887.

L. 130 (6119)
Komisya hipoteczna zawiadamia, iż 

z dniem 30 sierpnia 1887 rozpoczyna do­
chodzenia miejscowe celem założenia księgi 
gruntowej Ala gminy „Breń-ossuehowski.

Każdy kto ma interes prawny w zba-
-  1 '  * ‘Aaniu stosunków własności posiadaniax  ^ 5A > U l < «może się ..głosić 1 wszystko przytoczyć, co 

dla ochrony swych praw uzna za stosowne. 
Radomyśl, dnia 22 sierpnia 1887.



8
L. 15441. f5447 B— 3)

C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie podaje niniejszem do wiadomości, że pro­
jekt nowych ksiąg gruntowych według ustawy z dnia 20 marca 1874 1. 29 dz. u. kr. 
wygotowany dla następujących posiadłości tabularnych, nietabularnych miejskich i 
gminnych od dnia Igo września 1887 za nową księgę gruntową uważanym być ma.

I. dla majętności tabularnych :

84 p 0 ł 0 ż o n a
FhO

Majętność tabularna
w okręgu sądu

►4
w gminie katastralnej powiatow obwodow.

1 | Dytiatyn Dytiatyn
2 1 Bybło Bybło
3 | Skomoroehy nowe Skomoroehy nowe Bursztyn p
4 | Kuropatniki część, także Kunicz b Kuropatniki z miejscowo | c3
5 J  Kuropatniki, także Kuropatniczki ścią Kunicze
6J Brzozdowce Brzozdowce, Wołcniów Chodorów 

Z y  d a c z ó w
<D

7 J Brzozdowce część Brzozdowce Chodorów
8 J Dusanów Dusanów Przemyślan,

7  W
9 J Burkanów Burkanów Wiśniowczy10 1 Folwark Brykuła

11 |  Męczykówka czyli Łuka W IVtej dzielnicy miasta m. d. Kołomyja
12 j Koblayszczyzna Kołomyi (Śniatyńskis). Kołomyja
13 | Wilcza góra Wilcza góra Kr akowiec
14 1 Ustrobna Ustrobna o
15 [ Moderowka Dom. 74 pag. 57.

16 I Białkówka, recte Winnica i 
Białkówka Dom. 74 pag. 103. Moderówka

17 Budzisz Dom. 74 pag. 101. a

18 | Borek Dom. 4 pag. 19.
19 Folwark Bobosiówka Dom. 509 

pag. 315.
Borek

OQ
20 | Chlebna sors Dom. 17 pag. 817. 8
21 | Chlebna bona Dom. 4 pag. 20. Chlebna z Piotrówką
22 Piotrówka Dom. 17 pag. 309. <a>

23 | Męcinka Męcinka
24 | Faliszówka Faliszówka K]
25 Dobieszyn Dobieszyn
26 Jedlicze Jedlicze Fh Fh

27 Młyn w Podniebylu Dom. 538 
pag. 109. Podniebyle

-28 | Królówka Dom. 538 pag. 121.
fcd29 Podniebyle Dom. 62 pag. 445.

30 1. Połowa Stańkowy Dom. 62 
pag. 447. Stankowa Lisko

Rozpucie B i r c z a
31 2. Połowa Stańkowy Dom. 62 

pag. 427.
Sanok

i

32 Nowosielica niżna Dom. 85 
pag. 213. Nowosielica 

wyżną i niżna
Dolina i

33 Nowosielica wyżną Dom. 45 
pag. 225.

84 Kropiwnik nowy Dom. 55 pag. 
103.

Kropiwnik stary i nowy 
z miejscowością 

Korytyszcze
Podbuż

35
Kropiwnik część Dom. 25 pag. 

116.

36 Bereźniea szlachecka I. częsc 
Dom. 67 pag. 447.

37 1 Bereźniea szlachecka II. część 
Dom. 67 pag. 351.

05
3d

38 Bereźniea szlachecka III. część 
Dom. 67 pag. 458.

O
<v

39
Bereźniea szlachecka IV. część 

Dom. 67 pag. 455.
rP
•O W

fs

40
Bereźniea szlachecka V. część 

Dom. 14 pag. 169. rsa EJ
-o

41
Bereźniea szlachecka VI. część 

Dom. 38 pag. 557.
W
aa

i

ss
42 Bereźniea szlachecka VII. część 

Dom. 67 pag. 441.
o i

43
Bereźniea szlaehecka VIII. część 

Dom. 67 pag. 445.
P
N o3 -  1

44
Bereźniea szlachecka IX. część 

Dom. 67 pag. 449.
M
a> W

i
1

45
Bereźniea szlachecka X. część 

Dom. 67 pag. 457.
W 1iGO 1

46
Bereźniea szlachecka XI. część 

Dom. 68 pag. 51.
!

„  !
47 Dobrowlany Dobrowlany

48 1. część Staruń attin  ad Żuraki 
Dom. 23 pag. 109. a

49 2. część StaruńDom. 116 pag. 207
50 3. część Staruń Dom. 41 pag. 373 o5

5 1
4. część Staruń Dom. 41 pag 377 P

52 1 5. część Staruń Dom. 41 pag. 427 U
cS

53 5. część Staruń Dom. 41 pag. 381 08
54
55

7. część Staruń Dom. 41 pag. 383
8. część Staruń Dom. 41 pag. 385

-4-3
P

co

56
9. część Staruń Dom. 41 pag. 405 

i Dom. 124 pag. 247.
*

\
57 10. część Staruń Dom. 73 pag. 294

58
1. żuraki sors Dom. 23 pag. 107 
i Dom. 438 pag. 264.

59
2. buraki sors Dom. 41 pag. 423 

i Dom. 382 pag. 442.
O

60
3. Zuraki sors, „Skit* zwana, 
D. 5 d. 149 i D. 199 p. 274.

oS
Fh

CC

61
4. Zuraki „Ciecholewszczyzna“ 

Dom. 457 pag. 161.
P

NJ

62 5. Zuraki sors Dom. 41 pag. 395

63 6. Zuraki sors Dom. 73 p. 293 
i D. 234 pag. 134. 1

tS5

-tsJO<NnOJE- o n a
O
P h Majętność tabularna w okręgu sądu

-  •
w gminie katastralnej

powiatew. obwodow.

64 7. Zuraki sors Dum. 116 pag 
215 i Dom. 273 p. 266.

65 8  Zuraki sors Dom. 41 p. 391 
i Dom. 457 i p. 27. 44

66 9. Zuraki sors Dom. 41 p. 378 
i Doir. 417 pag. 132.

=8 aS

P f*
67 10. Zuraki sors Dom. 41 p. 403 ‘O

68 11. Zuraki sors Dom. 41 p. 398 3

£

-4J>

*

69 12. Zuraki sors D. 41 p. 407 i 
D. 124 p. 237 i D. 203 p .  213

esa o3

70

13. część Zurak D. 476 p. 442 
z pierwotnej części Staruń D 
41 p. 427 i z pierwotnej części 
Zuraki D. 4< pag. 428 wytwo­
rzona „Łosiczyzną" zwana.

Stanm

O

o

a

OB
4-3
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71 Rosuina Rosulna z Banią72 Bania
73 Kosmacz Kosmacz
74 Tłumacz Tłumacz Tłumacz
75 Muszkatowce Dom. 38 pag. l f j Muszkatówka i Borszczów
76 Łanowce Dom 87 pag. 63. Łanowce Borszczów
77 1. Borszczów nowy D. 38 p. 103 Er

Er78 2. Borszczów stary D. 38 p. 107 'O

79 3. Borszczów Lanckoroński D. 
58 pag. 173.

ta
o

-O
SI

80 4 Borszczów Muszkatowce Dom. 
58 pag. 184.

05
U.

ta
GQ

o

8 ! 5. Borszczów Słobudka Dom. 58 
pag. 185.

o

PQ
Fh

O
o -

82 Muszkarów także Eliaszówka D. 
1 pag. 135. Muszkarów

83 Bilcze z Manasterktem Dom 11 
pag. 203.

Bilcze 
z Manasterkiem

o

84 Trembowla Dom 58 pag. 273. Trembowla p

85 Wolica Trembowelska Dom. 117 
pag 68.

Wolica Trembowelska i 
Trembowla

Trembowla

86 Czerwonogród Dom. 77 pag. 1.
Czerwonogród i N y r k ó w  z 

miejscowością Słonne
Ul

87 Nyrków Dom. 77 pag. 11. Nyrków
<z> cS

88 1. Beremiany Dom. 10 pag. 93 •4-3

89
2. Głęboka, folwark z dóbr Be­

remiany wydzieldny Dom. 488 
pag. 489.

Beremiany 05

P H

90 Uścieczko Dom. 77 pag. 27 Uścieczko H

91 Latacze czyli Latacz Dom" 10 
pag. 89.

Latacz

Trzeciej (Kuekie), czwartej (Śniatyń- 
skie) i piątej (Stanisławowskie) dzielnicy 
miasta Kołomyi z częściami składowemi 
posiadłości nietabularnych miejskich czwar­
tej dzielnicy w gminach Korolówka (parć. 
1. k. 335) i Oskrzesińce (parć. kat, 858/2 i 
859/3) pow:atu Kołomyjskiego położonemi.

III. Dla posiadłości mniejszych.
1. Dytiatyn,
2. Bybło,
3. Skomoroehy nowe,
4. K u ro p a tn ik i  z miejscowością Kuni- 

cze, z częściami składowemi w gminie ka-

5. Brzozdowce. położona w okręgu ck. 
sądu powiatowego w Chodorowie.

6. Dusanów, położona w okręgu c. k. 
powiatowego w Przemyślanach.
7. Burkanów, położona w okręgu c. k. 
powiatowego w Wiśniowezyku.
8. Wilcza góra, położona w okręgu ck. 
powiatowego w Krakowcu.
9. Ustrobna,
10. Moderówka,
11. Borek,
12. Chlebna z Grabiem i Piotrówka,
13. Męcinka,
14. Faliszówka alias Fajsiówka,
15. Dobieszyn,
16. Jedlicze,
17. Podniebyle, położone w okręgu ck. 

sądu powiatowego w Krośnie.
18. Zaradawa część II.
19. Zaradawa część III., położona w 

ręgu c. k, sądu powiatowego w Sieniawie.
20. Nowosielica wyżną i niżna, poło- 

aa w okręgu ck. sądu powiat, w Dolinie.
21. Kropiwnik nowy i stary z miej- 

iwbścią Korytyszcze, położona w okręgu 
k. sądu powiatowego w Podbużu.

22. Bereźniea szlachecka,
23. Dobrowlany, położone w okręgu 

c. k. sądu powiatowego w Kałuszu.
24. Rosulna z Banią,
25. Kosmacz, położona w okręgu c. k. 

lu powiatowego w Sołotwinie.
26. Tłumacz, położona w okręgu c. k. 

lu powiatowego w Tłumaczu.
27. Borszczów,
28. Muszkarów

80-
sądu powiatdwego w Trembowli.

31. Nyrków,
32. Beremiany,
33. Uścieczko,
34. Latacz, położone w okręgu c. k. 

sądu powiatowego w Tłustem.
Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 

gruntowych przejrzanym być może, a to dla 
posiadłości tabularnych pod I i II  wymie­
nionych, w urzędzie hipotecznym przynale­
żnego c. k. sądu obwodowego, zaś dla po­
siadłości wyżej pod III poszczególnionych, w 
biurze dotyczącego ck. sędziego powiatowego.

Od dnia wyżej ustanowionego wszel­
kie nowe prawa czyto własności, czyto za- 

| stawu lub jakiebądź inne prawa hipoteczne, 
odnoszące się do nieruchomości księgą gr. 
objętej, jedynie przez wpisanie do tej, nowo 
założonej księgi nabyte, ograniczone, na in­
nych przeniesione lub uchylone być mogą.

Zarazem wzywa c. k. wyższy sąd kra­
jowy wszystkich, którzyby:

1 na podstawie jakiego prawa przed 
dniem otwarcia tych nowych ksiąg nabyte­
go domagali się jakiej zmiany wpisów hi- 
pdtecznych, odnoszących się do stosunków 
własności lub posiadania, a to bez różnicy 
czyli zmiana ta przez dopisanie, odpisanie 
lub przepisanie, przez sprostowanie ozna­
czenia nieruchomości lub połączenia ciał 
hipotecznych, lub w jakibądz inny sposób 
nastąpić miała.

2. już przed dniem otwarcia tych no­
wych ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej 
nieruchomości wpisanej w te księgi lub do 
jej części jakie prawa zastawu, służebności 
lub w ogóle inne jakie prawa do wpisu hi­
potecznego przydatne, o ile prawa te, jako 
do dawnego stanu biernego należące, wpi­
sane być mają, a już przy założeniu nowej 
księgi gruntowej tamże wpisane nie zostały, 
ażeby z temi prawami, a to co do majętności 
tabularnych wyżjj pod I. i II. wymienio­
nych do przynależnych trybunałów lej in- 
stancyi, zaś co do posiadłości pod III po­
szczególnionych do dotyczących c. k. sądów 
powiatowych najdalej do dnia 1 w rześni# 
1888 się zgłosili, gdyż w razie przeciwnym 
utracą prawo do poszukiwania zgłosić się 
mającej pretensyi przeciw osobom, które na 
mocy niezaprzeczonych wpisów w nowej 
księdze zawartych prawa hipoteczne w do­
brej wierze nabędą.

( Od obowiązku zgłoszenia się w tyffj 
terminie z wymienionemi wyżej prawami 
lub roszczeniami nie uwalnia o k o l i c z n o ś ć  

powiaiowegu w rjorszczowie. iż zgłosić się mające prawo w dawniejszej



księdze hipotecznej, w miejsce której nowa 
*'ęga wstępuje było już zapisane, lub że 

o ono wiadomem z jakiej rezolucyi są- 
°wej, lub że jest przedmiotem dochodzenia 
skutek podania przed sąd wniesionego, 

i , 'erm in wyżej ustanowiony nie może 
? Przedłużony, ani też w razie za- 
<edbania jego do pierwotnego stanu przy­

wrócony.
Z Rady c. k. wyższego sadu krajowego. 

Lwów, duia 28 czerwca 1887.
SIMONOWI OZ m. i

a zabranyi nakład mu je buty znyszczenyj 
Lwiw, dnia 18ho Awhusta 1887.

Kuratele.
Ł 2962 (6024 3 - 3

Jan i Jadwiga Majkowie z Padwi uzna 
?* toanotrawcami, kuratorem ustanowiono 
Tymona Roguźa z Padwi

C. k. sąd powiatowy.
Mielec, dnia 6 czerwca 1887.

L. 1906 “  (6015 3 -
Uchwałą dzisiejszą!. 1906, uznał nowo­

sądecki sąd obwodowy tutejszego obywa­
n ia  Ignacego Kasprzykiewicza marnotrawcą, 
a kuratorem zamianował Jędrzeja Obrzuta. 

Nowy Sącz, 26 marca 1887.

L. 9317 (6034 3—3)
Kazimierz Szczepanowski ze Źuibrod 

uznany marnotrawcą, kurator Łeś Kulibaba 
2e Żnibrod.

C. k. sąd powiatowy 
Buczacz, dnia 21 lipca 1887.

L. 8991 (6044 3—8)
Jan Pajda, syn Fomasza, gospodarz 

Kielnarowy, uchwałą c. k. sądu krajowego 
Wyższego w Krakowie z dnia 11 maja 1. 
5636 marnotrawcą został uznany w skutek 
czego ustanowiono dlań kuratorem Józefa 
Lziurę z Kielnarowy.

C. k. sąd powiatowy.
Tyczyn, dnia 7 czerwca 1887.

L. 12922 _ (6068 2—3)
Sokalski c. k sąd powiatowy uznał 

Elżbietę Czornopasów ! mał. Święcicką 2 
Bąwka ze Sokala marnotrawczynią, ustana­
wiając kuratorem p. Jana Godowskiego ze 
Sokala.

Sokal, dnia 15 września 1886 

L. 6405 (6067 2-
p rZbr^]ałŻ0Qk6w Iwana i Annę Abradów 

a uznaje się marnotrawcami, 
jest Oleksa Uhryńczuk. 
k. sąd powiatowy, 

ta, dnia 28 lipca 1887.

torem t y c b ^ ^ 6 się Marnotrawcami, kura- 

^ adwoGrnak' —  powiatowy‘-

L- 13918. . . . . . .  (‘I10'1)
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości I 

C. k. sad krajowy dla spraw karnych 
orzekł na mocy §§• 489 i 493 spr. kar. i 
§ 37 ust. pras., że treść artykułu umieszczo­
nego w nrze 16 ezasopisma „Śmigus , 
dnia 15go sierpnia 1887, pod napisem: 

Argument nie lada , zawiera znamiona 
występku z § 516 u. k., zatem usprawiedli 
Wioną jest zarządzona przez c. k prokura­
tora rządowego konfiskata tego czasopisma 

W skutek tej uchwały, wzbroniona 
jest dalsze rozpowszechnienie tego artykułu 
a zabrany nakład ma być zniszczony. 

Lwów, dnia 22 sierpnia 1587.

L. 13029. , . . (b105)
W I m i e n i u  Jego Cesarskiej Mości 1

C k sad krajowy dla spraw karnych 
orzekł na mocy §§' 489 i 493 sp. kar. i § 
37 ust pras , że treść ultonego pisemka, 
wydrukowanego w drukarni polskiej mają­
cego zamiast tytułu trzy wykrzyknik. (111), 
a jAko pismo drukowe, me noszące nazwi­
ska nakładcy, uw iera znamiona zbrodni 
z 6 66 u k i przekroczenia z ej 9 ust. pra­
sowej zatem usprawiedliwioną jest zarzą­
dzona przez c. k. prokuratora rządowego 
konfiskata tego czasopisma.

W sk u tek  tej uchwały wzbronione jest
dalsze ro z p o w s z e c h n ia n ie  tego artykułu, a 
z a b r a n y  nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 21 sierpnia 1887.

L 13815 (6106)
W I m i e n i u  Jego Cesarskiej Mościł 
,i u sad krajowy dla spraw karnych 

orzekł na mocy §§ 489 i  493 sp. kar. i §

L. 9065 (6060 3 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu 

zawiadamia Jana Kulczyckiego względnie 
jego spadkobierców jako z życia i miejsca 
pobytu nieznanych, że przeciw nim Jakób 
Schimmel pozew _ o ekstabulacyę Ze stanu 
biernego realności 1. k. 233 sumy 2411 złr 
poi. 7 gr. z pn dekretowany równocześnie 
do wniesienia pisemnej obrony do dnia 30 
wytoczył, że dalej dla niah kuratorem adw. 
dr. Smutny z substytucyą adw. dr. Doliń­
skiego zamianowany został, z którym to 
kuratorem pozwani co do swej obrony 
porozumieć się lub też sądowi innego zastę­
pcę przedstawić mają, inaczej bowiem skut­
ki zaniedbania sami sobie przypisać będą 
musieli.

Przemyśl, 13 lipca 1887.

(6016 3— 3) 
C. k. sąd obwodowy w Nowym Sączu 

zawiadamia nini-jszem z życia i miejscapO' 
bytu niewiadomych spadkobierców ś p 
Katarzyny Muchowicz, a to Feliksa Anto­
niego i Macieja Muchowiczów, tychże sukce­
sorów i prawonabywców, że przeciw Kata­
rzynie Muchowi z, respective tejże maSje 
spadkowej wytoczonym został pozew przez 
Jana i Waleryą Sekułowiczów w N. Sączu 
położonej whl. 12 gm. N. Sąez objętej przez 
publiczną licytacyjną sprzedaż takowej, że 
wskutek tego wyznaczonym został 90 duio- 
wy termin do wniesienia pisemnej obrony 
że pozew wraz z dekreticyą doręczony zo­
stał ustanowionemu równocześnie dla nich 
kuratorowi adw'. dr. Barbackiemu w N. Są­
czu i wzywa tychże, aby ustanowionemu 
kuratorowi udzielili potrzebnych środków do 
obrony, albo też innego pełnomocnika sądo­
wi tutejszemu przedstawili.

Wisłockiego obecnie Józefa Juliana 2 im- 
Laskowskiego właanych wedle wyk. hip 1, 
34 C. 20 w dniu 11 Marca 1825 na rzecz 
Józefy Wisłockiej intabulowanego i

2. zrzeczenia się Józefy Wisłockiej 
prawa żądania zapłacenia tej su m y  37000 
złr. polsk. i uwolnienie dzieci swoich Ro- 
zynę Romer, a wględnie tejże prawonaby- 
wcę Feliksa Laskowskiego, Maryannę Ku­
charską Ewarystę Laskowska i Ksawerego 
Wisłockiego od zapłacenia tejże sumy ja ­
ko mnożonej w stanie biernym tychże sa­
mych części dóbr Stefkowa, obecnie Józefa 
Juliana dw. i. Laskowskiego własnych wedle 
wyk. hip. 1- 34 C. 21 również w dniu 11 mar­
ca 1825 wpisanego i wzywa niniejszym 
edyktem niewiadomą z życia i miejsca po­
bytu Józefę Wisłocką, jako też nieznanych 
z życia i miejsca pobytu ‘spadkobierców 
lub prawonabywców jej ażeby ewentualne 
pretensye, które by z powyższych wpisów 
dla siebie wywieść chcieli w przeciągu ro­
ku to jest do dnia 20 września 1888 w c. 
k. sądzie obwodowym w Sanoku zgłosili, 
inaczej na żądanie interesowanego wpisy 
powyższe uznane będą za amortyzowane i 
wykreślenie ich nastąpi.

Przemyśl, 3 sierpnia 1887.

37 ust. pras., że treść artykułu umieszczo- j

wi tutejszemu przedstawił
Nowy Sącz, 16 lipca 1887.

neiro w nrze 227 czasopisma „Kurjerlwow- : L. 29829 (6012 3—3)
qu:u z dnia 17go sierpnia 1887, pod napi- j Zawiadamia się niewiadomego z miej- 
sem’ Wiadomości polityczne" w  ustępie sea pobytu Izaaka Eintrachta, iż  celem do- 
nd słów- Petersburg, 12go sierpnia 1887, ręczenia mu t. s. uchwały z dnia 25 czer- 
J  słów „do jednakich następstw", za- wca 1886 1. 15995 którą dla zaległości d o - 
wiera znamiona zbrodni z § 64 u. k., za- datkowych za lata 1883-1886, w łącznej 
tern u s p r a w ie d l iw io n ą  jest zarządzona przez sumie 590 zł. 50 ct. z przyn. dozwolono 
c k prokuratora rządowego konfiskata te- na rzecz wysokiego skarbu intabulacyi pra­
no czasopism8- ' wa zastawu w stanie biernym realności

W skutej tej uchwały, wzbronione pod 1. k. 149 dz. VIII w Krakowie wedle

Rozmaite obwieszczenia.

Wyroki prasowe.
L- J3688. (6101)

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości 1 
nr i » k- sąd krajowy dla spraw karnyc 
orzekł na mocy §§ 489 i 493 sp. kar. i § 

ust. pras., że treść artykułu umieszczo­
n o  w nrze 16 czasopisma „Gazeta Nad- 
dniestrzańska11 z dnia 15 sierpnia 1887, pod
lap isem : „z Rohatyńskiego w sierpniu 1887, 
(nasze szkoły), zawiera znamiona występku L § 300 u. k., zatem usprawiedliwioną jest 
zarządzona przez c. k. prokuratora rzą o 
w®go konfiskata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artyku u, 
zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 18 sierpnia 1887.

(6102)L. 13754. . . . „  , .. ,W Imieniu Jego Cesarskiej Mości 1 
C k sad krajowy dla spraw karnych 

n T.a" mocv §§ 489 i 493 sp. kar. i § 
37 ust pras., że treść artykułu umieszczo­
n e ™  w nrach 460 i 4 6 1  czasopisma No- 
wyf Prołom" z dnia 4 l 6 g o  sierpnia 1887, wyj rroioui , , , Hałyczyny“, zawierapod napisem : »Ah°nia ł i  y y ĵ ^  ^
znamiona występku z g . . ,
ust prasowej, zatem usprawiedliwioną jes 
zarządzona przez c. k. prokuratora rządo­
wego konfiskata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu, a 
zabrany nakład ma być zniszczouy.

Lwów, d n a  18 sierpnia 1887.

przeżycie między nim a Towarzystwem wza­
jemnych ubezpieczeń w Krakowie zawartej, 
dokument pomieniony nosi datę Kraków 24 
kwietnial877, agencya Lwówl. 4-3/15, według  
której Kazimierz Piątaowski zabezpieczył 
Wandę Marzę Piątkowskich urodzoną 23 kwiet­
nia 1872 nasumę 1450 złr. wypłacalną pod 
warunkami w umowie objętemi po dniu 31 
grudnia 1889.

Wzywamy zatem i polecamy każdemu 
posiadaczowi powyższego dokumentu, ażeby 
w ciągu roku, sześciu tygodni, i trzech dni 
takowy tutejszemu sądowi przedłożył, ina­
czej dokument ten będzie uważany za niewa­
żny, a wystawca onego do żadnego wywodu 
i odpowiedzi w uym preedmiocie obowią­
zanym nie będzie.

Kraków, 22 lipca 1887

L. 18628. (6103)
W Irneny Jeho Wełyczestwa Cisara!

C. k. sąd krajewyj dla spraw karnych 
u Lwowi riszył na pidstawi §§ 489 i 493 
zak. o post. karn. i § 37 zak. pras., szczo 
soderżanie artykułu umieszczenoho wczysli 
460 czasopysy: „Nowyj Prołom", z dnia 
l/13ho Awhusta 1887, pid napysom: „Aho- 
Qia Hałyczyny“, mistyt w sobi znamena 
prowyny z § 302 zak. kar. i proto uspra- 
wedływena jest zariadżena czerez c k Pro- 
kuratoriu derżawnu konfiskata toji ezaso- 
Pysy.

W ślidztwije toho riszenija wzborone- 
jest dalsze rozprostranenije toho artykułu,

L. 35186 (6054 3—3)
C. k. sąd powiatowy m. d. S. I  we 

Lwowie oznajmia Beili Silberang przedtem 
w Bukareszcie Calem Rabora Hann Galescu 
nr. 9 Odaja nr. 17 zamieszkałej, że pod 
dniem 26 listopada 1886 1.69190 wniesiony 
został przez adw. krajowego dr. Maksymiliana 
Bodeka we Lwowie jakocessyonaryusza Jaku­
ba Lauba przeciw niej pozew o zapłatę 
10 złr. 32 ct. w. a. z pn.

W sprawie tej wyznaczono termin do 
rozprawy wedle ustawy z 27 kwietnia 1873 
1. 66 dz. u p.na dzień 6 paźdzernika 1887 
w sali rozpraw nr. I  tut. sądu.

Gdy miejsca zamieszkania Beili Silbe- 
berang znane nie jest, przeto w rzeczonej 
sprawie drobiazgowej ustanowiono dla niej 
kuratora ad actum w osobie adw. dr. Hol- 
zera we Lwowie, z zastępstem adw. dr. Lu­
ki we Lwowie któremu też rzeczony pozew 
wraz z wszystkiemi w tej sprawie już wyda- 
nemi rezolucyami doręczono.

Wzywa się tedy Beilę Silberang ażeby 
już to osobiści do rozprawy stanęła, już to 
ustanowionemu kuratorowi służące do swej 
obrony środki doradcze dostarczyła, lub też 
innego zastępę sobie obrała i o tern w nale­
żytym czasie sądowi doniosła ile że inaczej 
ze za niedbania tego wyniknąć mogące 
szkodliwe następstwa sama sobie przypisać 
będzie musiała.

Z c. k. sądu pow. m. d. S. I.
Lwów, dnia 12 sierpnia 1887.

13500 (6058 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie w sku­

tek polecenia c. k sądu krajowego wyższego 
w Krakowie podaje do wiadomości, że pro­
jekt nowego ciała hipotecznego w gminie 
catastralnej Kraków a mianowicie części 
parceli gruntowej 1. k. 2503/1 w obszarze 

I 4° 38’CJ stanowiącej, ulicę nad Wisłą iczę- 
1 ści parceli gruntowej 1. k. 2408 w obsarze 
j 28°74°Dstanowiącej ulicę Podzamcze, dotych­

czas przedmiotem ksiąg guuntowych niebę- 
dących, w okręgu c. k. sądu krajowego w 
Krakowie położonych według ustawy krajo­
wej z dnia 20 marca 1874 1 29 dz. ust. 
kraj. wygotowauyi za nową księgę hipoteczną 
poczynając od dnia 2 sierpnia 1887 uwa­
żany będzie, a od tegoż dnia wolno takowy 
przeglądać w c. k. sądzie krajowym w Kra­
kowie jak również, że od tegoż dnia wszel 
kie nowe prawa, czy to własności czy zasta­
wu czy jakiebądź inne prawo hipoteczne 
odnoszące się do nieruchomości księgą grun­
tową objętej jedynie przez wpisanie do tej 
księgi może być nabyte, ograniczone, przenie­
sione lub wykreślone.

Wprowadzając zarazem postępowanie 
celem ustalenia powyższej karty pipotecznej. 

C. k. sąd krajowy wyższy wzywa: 
a) wszystkich którzyby na podstawie 

jakisgo prawa przed otwarciem tej nowej 
karty hipotecznej nabytego, chcieli uzyskać, 

■jaką zmiano wpisów hipotecznych, odno­
szących się do stosunków własności lub 
posiadania, a to bez różnicy, czyby ta zmia 
na przez dopisanie, odpisanie lub przepi­
sanie, przez sprostowanie oznaczenia nieru­
chomości lub połączenia ciał hipotecznych 
lub jakibądź i ny sposób nastąpić miała; 

2364 (6013 3—3) b) wszystkich którzyby już przed otwar-
C. k. sąd krajowy w Krakowie za ciem tej nowej księgi hipotecznej nabyli do 

wiadamia niewiadomych z życ^a i miejsca j jakiej nieruchomości w pisanej w te księgi 
pobytu Peitscka Feldmanna i Kiwę Feld-j lub do jej części jakie prawo zastawu, służe- 
mann, iż celem doręczenia im ts. uchwały j bnośei lub w ogóle jakie inne prawa do 
z dnia 25 czerwca 1886 1. 15999 którą j wpisu hipotecznego u przymiotnione, o ile 
dozwolono intabulacyi prawa zastawu dla i te prawa jako do dawnego stanu biernego 
zaległości podatkowych w sumie 66 zł. 8 ; należące wpisane być mają, a już przy 
ct. w. a. zpn. w stanie biernym realności . założeniu nowej księgi gruntowej tamże 
pod I. k. 155 dz. VIII w Krakowie wedle wpisane nie zostały, aby ztemi prawami zgło- 
ks. gł. dz. VIII tom. 2 str. 496 k. B. poz sili się do c. k. sądu krajowego w Krakowie 
1 na imię Kiwę, Jakuba, Alta i Peitsche j najdalej do dnia 15 listopada 1887 gdyż 
Feldmanów zapisanej na rzecz wys skarbu | prawnym skutkiem zaniedbania lub u chy- 
ustanowiono dla nich kuratorem ad actum < hienia tego terminu jest utrata prawa do 
adw. dr. Deichesa w Krakowie i temuż poszukiwania zgłosić się mającej pretensyi 
wspomione uchwały doręczono. przeciw osobom, które prawo hipoteczne na

Wzywa się zatem Peitscha i Kiwę podstawie wpisów w dobrej wierze nabyły. 
Feldmanów, aby kuratorowi swemu wczes- j Ostrzega się, że termin powyższy nie 
nej udzielili iuformacyi lub sądowi innego może być dla stron pojedynczych ani przedłu- 
wskazali pełnomocnika gdyż w razie prze- j żonym, ani też w razie zaniedbania go, do

I ,8 częściach własnej, c. k. sąd krajowy
i w Krakowie ustanowił dla niego kuratora
1 ad actum w osobie adw. dr. Deichesa w
i Krakowie i temuż wspomianą uchwałę do-

19020 '  (6011 3—3) ręczył.
C. k. sąd krajowy ogłasza, iż Kazi- ! Wzywa się zatem Izaaka Eintrachta

mierz Piątkowski ze Lwowa wniósł poda- ; aby swemu kuratorowi wczesnej udzielił
nie de praes 31 października 1886 1. 29070 f informacyi, lub sądowi innego wskazał peł-
o amortyzacyę co do zaginionego mu doku- : nomocnika, gdyż w przeciwnym razie sam 
mentu umowy co do zabezpieczenia na sobie winę przypisze.
... M  ̂  J l Y  f* 1 m  T /ł f-r _ m  ̂  .--. ... ... i. , r--T /-V -rrrrr O _ [ K  b  /I '1 Cii) 1 ' 1Kraków, 12 listopada 1886.

ciwnym sami sobie złe skutki przypiszą. 
Kraków, dnia 4 lutego 1887.

pierwotnego stanu przywróconym. 
Kraków, dnia 2 sierpnia 1887

L. 20250 (6010 3—3) 8 . 10144 10145 m m
Sąd krajowy w Krakowie podaje do j f. f. ®Cet§ * aU £anbetg=®eridi

powszechnej wiadomości iż Maciej Tofin in Tarnopol pat berfiigt in bem fianbetóre- 
wniósł do tut. sądu prośbę o amortyzacyę gtfter fur ©enoffenfdjaftśfirmen bet ber ftirma 
zaginionej książeczki kasy oszczędności „łBotfdjujj unb ©rcbii=S8ercin“ in Czortków 
miasta Krakowa nr. 11043 na imię Macieja regtftrirte ©enonffenfcpaft mit befcpranfter 
Tofina na kwotę 1273 zł. 97 et. wa. opie- £mftung attjmnerlen, baji bie unterm 23 Salt 
wającej. ! 1887 abgepaftene ©eneralńerfammluna biefcS

Sereineś ben Serifdj Meinhardt gum SBor,Wzywa się zatem posiadacza rzeczo­
nej książeczki, aby w przeciągu 6 miesięcy 
od dnia ogłoszenia edyktu do tut. sądu 
się zgłosił i prawa swoje wywiódł, gdyż 
po upływie tego terminu książeczka ta za 
umorzoną uznaną zostanie.

Kraków, 29 lipca 1887.

fteper, ben Slbrapam Hausner gum crfiett 
SteHuertreten unb ben SUłoSea Safob Aselrad
I S ą t U a ? "  btS 9Sotftcral.es

Tarnopol, 30 Suli 1887.

L. 9814 (6059 3—3) 6595 
C. k (6082)

a k - sa / Ł r j . i r . n . pd r j i t,lm- handlowy dla w
u- hip. wid Weisse haum i SrpÓłvkoDWych firmę Da- 
r a mia- gorzeln ia^  Bartfeld d z L io ^

wdraża na prośbę 
Laskowskiego na zasadzie §. 118 
postępowanie amortyzacyjne wpisów 
nowicie 

1.
na

nem Wisłockim i Józefą W id o 5 J ’d i a  H  Jest uprawnionT

S E W t f j s ;  Y " " ’ " ”

e : geizcima t wypas wołów dzieżawa
, prawa zastawu dla sumy 37000 zł ^ , I?awid W e iss e lb e r g e r  1  L e i b ^ R a r t f u '

polsk.. na zasadzie transakeyi między j aJ b^dz razem też każdy z l n ?
ckim i Józefa Widm. J  aL .  pwywać iest y z osobQa Pod‘



S0
Ł- 9217 (6061 8 - 8)

C. k. sąd obwodowy w Przemyślu 
uwiadamia niewiadomych z życia i miej­
sca pobytu pozwanych Franciszka Ksawe­
rego Potz, Lubiny, Adama, Weroniki, Win­
centego i Franciszka Korneckich tudzież 
niewiadomych z istnienia, nazwiska i miej­
sca pobytu ewentualnych spadkobierców 
tychże, że Józef Julian 2 im. Laskowski 
przeciw nim pod dniem 4 lipca do 1. 9217 
wniósł pozew o uznanie zaintabulowanego 
na połowie dóbr Stefkowy według wyk. hip. 
84 C, 10 prawa zastawu dla sumy 36.182 zł. 
p. za przedawnione i zgasłe i wykreślenie 
dotyczących wpisów, który ts. uchwałą z 13 
lipca 1887 1. 9217 do rozprawy pisemnej 
zadekretowany został.

Oraz ustanawia sąd dla pozwanych 
kuratora w osobie adw dr. Tarnawskiego i 
z zastępstwem adw. dr. Rosenbaeha i po- | 
leca pozwanym, ażeby co do swej obrony 
z Kuratorem się porozumieli lub innego 
pełnomocnika sądowi w czas przedstawili, 
gdyż inaczej skutki zaniedbania sami sobie 
przypisaó będą musieli.

Przemyśl, 13 lipca 1887.

L. 4996 (6099 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Ulanowie za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Jakóba Wurcla, że pwko. niemu Samueł 
Greisman wytoczył skargę de praes 28 
lipca 1887 1. 4996 o 10 zł. zpn. na którą 
termin do rozprawy drobiazgowej na dzień 
19 września 1887 wyznaczono i że dla 
niego kuratorem Jakóba Pfeffera z Ulano­
wa ustanowiono. Wzywa się zatem Jakóba 
Wurcla aby temuż kuratorowi swe środki 
obrony podał, lub też na terminie sam o- 
sobiście się stawił.

Ulanów, dnia 29 lipca 1887.

Doniesienia prywatne.

Kandydat adwokacki
doktor praw , z k ilku le tn ią  p rak ty k ą  sądową i a d ­
wokacką, poszukuje posady konoypienta u adw okata 
n a  prow incyt. Bliższe szczegóły w kancelary i adw. 

p. dr. H enryka Gottlieba we Lwowie. 6071

' B B a m i e s z k a n i a  składające się z 6 ,  5 ,  4 ,  3
"  2> pokoi z przynależnością::!, p o k e je  k a ­
w a le r s k ie ,  s k le p y  przy ulicach B r a je r o w -  
s k ie j ,  P o d le w jk ie g o , K a z im ie r z o w sk ie j
odnajmuje Z a rz ą d  re a ln o śc i E m ila  B e r te m il ia u a
Brajera, K azim ierzow ska 37. 4687

50 z ł. w . a.
tem u, kto mi wyjedna posadę sekretarza  gm innego, 
rew izora policyi lub naczelnika straży  ogniowej. — 

A. B. 50. poste restan te  Olszanica obok U strzyk.
6113

Prym aryusz szpitala  powszechnego

dr. Edward Sawicki,
ordynuje o 1 w rześnia b. r. w R ynku L . 28, I I  pią- 

tro , w godzinach zwyczajnych. 5965

Drzewa egzotyczne
w  z a r z ą d z i e  o g r o d u  w  Oknie

są do nabycia: 6117
L aurus cerasus, sztuk 3—drzewa wys. 3 m etry. 
F icus a u stra lis  „ 1— „ „ 3 „
A rauearia  e x e lia  „ 1— „ „ 3  „
A ram aria  B udw illi „ 1— „ „ 3  „
C upresus funebris pendula  1— „ „ 2%  „
Taesus sztuk 2 — „ „ l ‘(, ,
Bliższe wiadomości za zgłoszeniem  listownem  w Za­

rządzie ogrodu w Oknie, poczta Horodenka.

ł T~14098/1 ( 6 l l I T - 3 )

Rozpisanie ofert.

W  wyższym zakładzie naukowo- 
wy chowa wezym

Maryi Zagórskiej
Lwów, ulica Czarnieckiego 1.12

r o z p o c z y n a  s i ę  k u r s  s z k o l n y  d u ł a  
3  w r z e ś n i a .  6049

Ja k  dotąd tak  i w rokn bieżącym program  nauki 
w ośmiu klasacb zastosowany jes t ściśle do sta tu tu  
szkół wydziałowych. Zw raca się szczególną uwagę 
na naukę języków. Nadto istn ieć  będzie jak  w la te eh 

ub ieg łych  dziew iąta klasa nauki dopełniającej. 
W pisy tak  sta łych  pensyonarek jak docho­

dzących uczennic rozpoczynają się od 28 sierpn ia , 
codziennie od godziny 11 rano do 6 po południu.

H ^ kawal er ,  z E s. Boznan- 
skiego, posiadający ch lu­

bne rekomendacye z postępowych gospodarstw , obe­
znany także z rachunkow ością, poszukuje za um iar- 
kowanem w ynagrodzeniem  zaraz  zajęcia. A dres: E ko­
nom u p. Antoniego Z eisnera, we Lwowie, ulica 

Meiselesa L . 6.

L. *674 ”  (6057 “3—3)
Obwieszczenie licytacyi.

Podaje sję niniejszem do wiadomości 
powszechnej, iż w skutek uchwały rady 
gminnej z dnia 1-0 sierpnia 1887 celem 
wydzierżawienia tak prawa propinacji, któ­
re oddawna gminie miasta Pilzna przysłu­
guje, jakoteż prawa propinacyi, które ma­
jętności Pilzno miasto w Pilznie przysłu- 
żało, a które gmina miasta Pilzna nabyła, 
pospolicie Propinacją Stnogorką zwanego, 
przeto w celu wydzierżawienia prawa p-o- 
pinacyi w całym obrębie gminy miasta 
Pilzna bez wszelkiego ograniczenia wraz z 
prawem pobierania opłaty komunalnej i do­
datków gminnych do podatku konsnmeyj- 
nego od trunków propinacyjnych na trzy 
lata, mianowicie na czas od 1 stycznia 
1888 do końca grudnia 1890, odbędzie się 
w kancelaryi urzędu gminnego miasta Pil­
zna dnia 7 września 1887 pierwsza publi­
czna licytacya. w razie niepomyślnego re­
zultatu dnia 14 września 1887 druga, a 
gdyby i na tej licytacyi rezultat niepomyśl­
nie wypadł, dnia 21 września 1887 trzecia, 
zawsze od godziny 9 rano do 1 z południa.

Cenę wywołania w kwocie 5700 złr. 
a w., a wadyum w kwocie 570 złr. w. a. 
ustanawia się.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w kancelaryi tego urzędu w 
zwyczajnych godzinach urzędowych.

Z urzędu gminnego 
w Pilznie 20 sierpnia 1887.

Podpisana c. k. Dyrekcya ruchu rozpi­
suje niniejszem ofertę na oddanie w przedsię­
biorstwo robót w następujących stacyach 
szlaku Stanislawów-Husiatyn a mianowicie

w s tacy l M onasterzyska
1) Wymurowanie fundamentów dla wa­

gi pomostowej i ważni.
2) Wybudowanie towarowego maga­

zynu z drzewa na podmurawaniu.
3) Ładowni z drzewa wraz z nasy­

paniem ziemią i wyszutrowaniem.
4) Robót ziemnych około 600 m.3.
5) Szosowania około 65 m.2
w stacy i T łum acz-P ałah icze.

1) Wybudowanie magazynu towaro­
wego na podmurowaniu.

2) Ładowni z drzewa wraz z nasy­
paniem i wyazutrowaniem.

3) Robót ziemnych około 700 m.3.
4) Szosowanie około 200 ni.2.

w stacyi Kopeezyńce.
1) Wybudowanie magazynu towaro­

wego na podmurowaniu.
2) Ładowni z drzewa wraz z nasy­

paniem ziemi i wyszutrowaniem.
3) Robót ziemnych około 500 m.3.
4) Szosowanie o koło 130 m. 2.
Wykończenie i oddanie tych robót do

użytku c. . k. kolei państwowej ma nastąpić 
1 listopada b. r.

Plany, wymiary jako też warunki ogól­
ne i szczegółowe, oraz opisanie robót mo­
żna przejrzeć w podpisanej c. k. dyrekcyi 
ruchu w biórze inspektoratu konserwacyi w 
zwykłych godzinach urzędowych.

Ubiegający się winni przed złożeniem 
oferty podpisać własnoręcznie lub przez 
pełnomocnika nie tylko plany ale i wszel­
kie inne tej budowy tyczące się warunki i 
przepisy.

Ubiegać się można o wszystkie roboty 
w jednej lub wszystkich wyż wymienionych 
stacyach.

Oferty na roboty powyżej wymienione 
muszą być dokładnie według wzoru wypeł­
nione, >< arką stemplową 50 kr. nu każdym 
arkuszu opatrzone i w kopercie zapieczę­
towanej z napisem „Oferta na roboty w 
stacyach Manasterzyska-Tłumacz i Kope- 
czyńee“ najdalej do 5 września br. o 12 
godzinie w południe u podpisanej c. k. 
Dyrekcyi oddane.

Wadyum wynosi 5% kwoty oferowanej, 
i może być złożone w gotówce lub w t a ­
kich wartościowych papierach jakie do 
zastawu bank austryacko - węgierski z redu­
kcją kursu giełdowego w dniu składania, 
przyjmuje.

Potwierdzenie, że kaucya do kasy e. k. 
dyrekcyi ruchu kolei państwowych we Lwo­
wie, złożoną została do oferty dołączone 
być musi.

Oferenci, którzy c. k. dyrekcyi ruch* 
we Lwowie nie są znani, powinni złożyć legal­
ne potwierdzenia, że do prowadzenia robót 
podobnych są uzdolnieni, lub że roboty 
podobne z dobrym skutkiem wykonywali.

Oferenci których dyrekcyi ruchu we
Oferty nieodpowiadające powyższym 

wymogom, uważane będą jakby nie były 
wniesione.

C. k. Generalna Dyrekcya kolei pań­
stwowych w Wiedniu zastrzega sobie prawo 
przyjęcia jednej z ofert wniesionych bez 
względu na to, czy niższa jeszcze ofert ’, by­
ła podaną lub odrzucenia wszystkich ofert 
najdalej do 15 września b. r.

Lwów, dnia 24 sierpnia 1887.
Z c. k. Dyrekcyi ruchu kolei państwowych.

Pierw sza koncesyonow ana

Szkoła mazyczaa
Ludwika Marka

we Lwowie, Rynek I. 9. 5852
Rozpoczęcie nauk gry  na fortepianie w trzech k u r­
sach, od początków do w ydoskonalenia g ry , z dniem 
1 września. — Nauka śpiewu solowego. —  W  oddzia­
łach rów noległych po dwie uczennic za opłatą: w 
drugim  kursie 4 i 6 złr. m iesięcznie, w trzecim  k u r­

sie 7 z łr. m iesięcznie.

W łó w n y  s k ł a d

Fortepianów i pianin
Sprzedaż także na raty, miesięcznie po 15 zł.

Największa wypożyczalnia,

M J L E P Ś Z Ą

Bibułką na papierosy
JE S T  PR A W D ZIW A  B IB U Ł K A

L E  H O U B L O N
w yrobu francusk iego  t 628

firmy C A W IE T  A  H E N R Y  w P a r y ż u  

Przed naśladowaniem o strzeg a  się I

T A  B IB U Ł K A  J E S T  BARD ZO ZALECONA 
przez Pp . D r a . J . J .  P o h l ,  E . L u d ­
w ig  i  E„ Ł ip p m a n , profesorów- chemii 

przy uniw ersytecie w iedeńskim , 
dla swego wybornego gatunku , wolnej od cu­
dzych ingiedyencyi i bez wszelkich p ierw iastek 

szkodliwych zdrowiu.
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Kurs nauk
rozpoczyna się w  moim Zakładzie dnia 
1 września, zapisy w  dniach 30 i BI 

sierpnia b. r. ei3v

Marya Bielska
Lwów, u lica Ossolińskich, dom ks. Sapiehy.

Na sezon szkolny!
G ą b k i  d o  t a b l i c

najlepszej jakości, bez piasku, we wszelkich 
wielkościach.

K r e d ę  k o lo ń s k ą
w kawałkach, rżniętą, w skrzynkach po 5 
i 10 kilogr., w kartonach po 1 i 7s klgr. 

na wagę bez opakowania.
L a f e l e r  d.©  t s i l o l l o

czarny bez połysau.
Doborowo zaopatrzony skład farb 
akw arelow ych , tuszow ych i olejnych, 
praw dziw ych tuszów chińskich, mu­
szelek, pendzli w  piórkach i opraw­
kach , oraz w szelk ich  przyborów do 

rysunków  po najtańszych cenach. 
Skład fabryczny 

farb, lakierów, pokostów, produktów  
chem icznych, w yrobów  gum ow ych i 

artykułów  browarnianych.

oraz handel
pod

materyałói
Czarnym psem

w e  L w o w i e ,  cno
Rynek L. 38 we własnym domu. 

Numer telefonu 173.

S z e i n a t y z m
k ró le s tw a  G aliey i i łjodom eryl 
z Wielkiem Ks. Krakowski cm 

n a .  r o k

MT is& r  " W
n ab y ć  m ożna  po cen ie  2  % i r .  t»4> c t .  

w ekspedycji 
» G A Z E T Y  L  W  O W S K IE J "

Zamiejscowi zechcą przysłać 2  a l r .  
TO c t . ,  z których przypada, 10 cnt. 

na opakowanie i list frachtowy.
Szematyzm przesyłamy tylko za 

uiszczeniem należytoścl z góry. Za pobra­
nym  należytośei ule przesyłam y Szoma-
iy z m n .

Jan Ihnatowicz
poleca 

w yśm ienite M y d ła  do m ycia  
tw arzy, r ą k  ł k ą p ieli, 

wyszczególnione 7 medalami zasługi 
! i dwoma dyplomami uznania.

6999 3 8 -0  Z h  et
Mydło do golenia brody najprzedniejsze — 25 
Mydło m igdałow e, . 10 cnt., 20 i —.25 
Mydło kokosowe, białe do rąk 10 et. i —.20 
Mydło palmowe, żółte 6, 12, 18 ct. i —.24 
Mydło grysikowe, wyśmienite do twa­

rzy i r ą i t ................................................40
Mydło żółtkow e, wydelikaca, wygła-

1 dza i znakomicie oczyszcza skórę .  .30
Mydło ziołow e, otrzymujące się przez 

zgęszczenie soku rośiin aromatyczno- 
j żywicznych, znakomicie wpływa na
j skórę, usuwa liszaje i wszelkie wy­

pryski s k ó r n e  ..........35
Mydło piżmowe, posiada bardzo przy­

jemny piżmowy zapach . . . .  _,30
Mydło pnczulowe, przyjemnej woni —.30
Mydło różane , najprzedniejsze 40 ct. i  .80
Mydło z ig ie ł sosnow ych, przyjem­

ne w użyciu, skutecznie ochrania skó­
rę od liszajów i wyrzutów . . . _.30

Mydło balsam iczne, oczyszcza skórę,
nadaje białość, delikatność i zapobiega
pękaniu i łuszczeniu się naskórka . __.30

Mydło fijołkowe, przyjemnej woni —.35 
Mydło kosm etyczue, usuwa piegi, 0- 

palenia słoneczne, twarzy przywraca 
świeżość i b iałość.................................  60

Mydło hyg ien iczne, odznacza się 0- 
lejkowatością, nadzwyczaj delikatne i 
specyalnie zastosowane do twarzy . —.50

( Mydło ryżow e, używa się do wydeli­
kacenia i wybielenia skóry na twarzy —.60 

i Mydło glicerynow e, białe, łatwo pie­
niące wybornie oczyszcza skórę i chro­
ni od pryszczenia s ię ............................  JO

Mydło glicerynow e przeźroczyste, za- 
j wiera 35 °/0 czystej gliceryny, znako­

micie wpływa na naskórek 20, ct. i — 25 
Mydło glicerynow e płynne, oczyszcza 

skórę od pryszczy, liszajów, trądzików,
d a s z k a .................................................._ .4 0

Mydło piaskow e, do mycia rąk . . —.25 
Mydło pum eksow e, do mycia kołnie­

rzyków i mankietów gutaperchowych —'10 
Mydło tym olow e znakomicie oczy­

szcza skórę od wszelkich wyrzutów" —.50 
Mydło karbolow e, bardzo korzystnie 

myć ręce, twarz, a nawet całe ciało 
w czasie epidemii, celem ochronienia
od zakażenia s i ę .................................  .26

Mydło siarkow e, z wielkiem powo­
dzeniem używa się do zniszczenia pry­
szczów i wszelkiego rodzaju wyrzutów
na s k ó r z e .............................. ................ 25

Mydło będzwinowe, bardzo korzystnie 
wrpływa na skórę wybiela i wydelikaca — 25 

Mydło kam forow e, uśmierza świędze- 
nie i pieczenie skóry, usuwa wyrzuty 
i czerwoność z twarzy i rąk . .  .25

Mydło m iodowe, do wydelikatnienia
rąk, k a w a łe k ......................... ................ JO

Mydło m !m e z a ń s k ic , znakomite —.10
Mydło sm ołowe, zawiera 40% czystej 

smoły (dziegciu) usuwa pryszcze, lisza­
je, wszelkie wysypki skórne, po.enie
nóg i łupież na głowie . . . . ____.30

Mydło smołowo g licerynow e, mięk- 
czy i oczyszcza skórę od liszajów trą­
dzików, i t. p., kawałek . . .  — .30

i

KAZIMIERZ LEWICKI
« Ł « f I I  I 1 L  A. J> m i  i A  -SAŁICTYJ
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oraz do

p o l e c a :
mr z mosiężnemi łańcuszkam i i haczykiem  
**“ przed św obrazy,

1 s z t u k a  o d  1 z ł . ,  1 5 0  c t. ,  2  *1., 4  x l., 5 *1.
tychże LAMPEK g n o t l x £  w o s k o w e ,  1 pudełeczko 20  

zw ykłe gnotki 1 pudeł ''n"ko 6 centów.
ct-
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